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ffójjffta premiera Litwy w Chinach 
Rozmowa o handlu

We wtorek program roboczy  
Adolfasa ŚleźeyiCiusa  

__ j  się od spotkania w  rezy- 
i delegacji Litwy "Diaojuitai" z 

cni handlu zagranicznego i 
/gospodarczej Chin Wu 

KŚpotkanie rozpoczęło s ię  przed  
fjrano (różnica czasu m iędzy Wił- 
Inn i stolicą Chin wynosi 6  godzin).

Obecnie na Litwie jest zareje­
strowanych 72 wspólne firmy i fir- 
[jny wyłącznie z  kapitałem chińskim. 
ITo, niestety, tylko półtora procenta  
uród wspólnych przedsiębiorstw i 
{przedsiębiorstw kap itału  zagra- 

ego. Cfcęść zainwestowanego  
| i  Litwie kapitału chińskiego jest  

tzae mniejsza —  o k o ło  3 0 0  
i'dolarów (0,1 proc. i tylko 35  
; na liście inwestorów zagra­

l i
Ostatnio zaham owanie w  sto- 

hukach zauważa się także w e wza- 
onym handlu , m im o  bard zo  

ylnych dla handlu m iędzy- 
;/ych dokum entów, podpi- 

i w  Pekinie w  1963 roku. 
[fftmctyka jest prosta. Z drożał 
w tw ła sn y  nawozów (podstawo- 

J towar w  eksporcie  Litwy do  
'■) i Chińczykom nie opłaca się  
i  nabywanie u nas. D latego  eks- 
I®1, który przekroczył granicę 8  

Po dolarów, zm n ie jszy ł s ię  o  
połowę. O becnie na liście to-  

*r6w sprzedawanych d o  Chin  
^ują produkty farmakologicz- 

R włókno lniane. Zmniejszył się

popyt na litewskie m aszyny elektry­
czne i w ęzły elektroniczne, k tóre w  
u b ie g ły m  ro k u  j e s z c z e  były  w  
czołów ce eksportu.

C opraw da, s ą  to  tylko oficjalne  
liczby. T o , co  w iozą  z  Chin podczas  
cotygodniowych rejsów lotniczych  
nasi handlarze, trudno w ciągnąć d o  
statystyki. W szystko to  rozprasza  
się  p o  Gariunai i innych rynkach, 
chociaż, przyznajmy, ż e  to  ożywia  
naszą ekonom ikę.

Sam i Chińczycy w  dziedzinie  
' e k s p o r t u  w y k a z u ją  w ię k s z ą  

inicjatywę. N a  L itw ie s ą  ju ż  trzy 
’ chińskie restauracje, kilka sklepów  

z  chińskimi tow aram i
W  c z a s ie  w iz y ty  d e le g a c j i  

rządow ej Litwy w  P ek in ie  L ite ­
w skie Stow arzyszenie Izby H andlo- 
w o-P rzem ysłow ej o ra z  K o m ite t  
r o z w o j u  h a n d lu  m ię d z y n a ­
rodow ego Chin podpisały u m ow ę o  
w sp ó łp ra cy . O d  n a s z e g o  kraju  
u m o w ę  t ę  p o d p is a ł  d y r e k to r  
M iędzynarodowej Izby H andlowej 
"Lietuva" A . A kstinas. P ierw szy  
a r ty k u ł  w s p o m n ia n e j  u m o w y  
akcentuje wyjątkową uw agę przy 
współpracy małych i średnich firm.

Prem ier A . SIeźeviflus i delega­
cja D tw y  spotkali s ię  z  kierownic­
twem  P aństw ow ego K om itetu  R e ­
strukturyzacji Chin.

T a  specjalna struktura w ciela­
nia reform  w iele  przyczyniła s ię  d o  
ekonom icznych osiągnięć Chin.

Otwarto am b asa d ę  
Republiki Litewskiej

w torek , d o k ła d n ie  w  
otwarto am basadę R e-  

" Łftewskiejw  Chińskiej R e-  
Ludowej. W  uroczystości 

j® uczestniczył przebywający 
Jnąwizytą w Pekinie prem ier 
«  Sleicvićius oraz człon -  
oclegacji rządowej. 

I^^tąw idelstw o dyplomaty- 
,£u*y w sto licy  ch iń sk iej  
i tunkcjonować jeszcze  w  

Saffe02®*® ambasady jest char- 
interim Republiki 

? Dainius Voveris. 
T ^ ją ty  na uroczystości 

•zef rządu litew sk iego  
ttjjpoa^tanie ambasady 

|  PSttwie największym nie 
,J* °  ^kontynencie azjatyckim, ale

też  na św iecie, świadczy o  nowych  
aspiracjach litewskiej polityki za ­
granicznej —  stać się  aktywnym i 
p e łn o w a r to śc io w y m  c z ło n k ie m  
m ięd zy n a ro d o w ej sp o łe c z n o śc i,  
rozwijać w spółpracę dw ustronną i 
regionalną, uczestniczyć w  um ac­
nianiu b ezp ieczeństw a na całym  
świecie.

Adres am basady R L : 8-2 -12  Ta  
Y nan (C hao Y ang D istrict) B eijing  
100600. N u m er telefonu  i faksu  
am basady 5 3 2  4421  oraz 5 32  4451. 
Przedstawicielstwo dyplom atyczne  
Litwy usytuow ało się  w  dzielnicy  
Pekinu, w  której sw oje am basady  
m a ją  t e ż  n a jw ię k sz e  p a ń stw a  
świata.

(ELTA)

PRZEDŚWIĄTECZNY SALON 
W YSTAW IENNICZY

15*17 grudnia br.
Suwałki, ul. Wojska Polskiego 2

IMPREZA O CHARAKTERZE 
t a r g o w o - ki ERM ASZOWYM

Szeroki wybór towarów 
(artykuły gospodarstwa domowego, 

odzież, zabawki, artykuły spożywcze). 
Możliwość spotkań biznesowych. 

Organizator: Polsko-Litewska 
Izba Gospodarcza.

Wystawy Duży wybór, przystępne ceny
Wczoraj w centrum handlowym 

"Baldii rumai" przy EiSiŚKią pL 8A 
otwarto dużą świąteczną wystawę - 
Sprzedaż różnych mebli i towarów 
przemysłowych. W wystawie uczestni­
czy około 20 dużych litewskich firm- 
producentów. Są także meble polskie, 
włoskie.

"Baldą rOmai" — to największe w 
Wilnie meblowe centrum handlowe. 
Wybór mebli, ich estetyka przeszedł 
nasze oczekiwania. Litewskie meble 
swoim wyglądem prawie nie ustępują 
zagranicznym, są natomiast sporo 
tańsze.

— Dodatnią cechą naszych targów 
jest to, że tu można meble zamówić i

skompletować tak, jak tego sobie życzy 
klient — powiedział dyrektor general­
ny centrum handlowego Rimantas 
Grigaravićius. — Poza tym mamy tu 
minimalną marżę, bo tylko 10 procent

Największe stoiska i  najlepszy 
wybór mają: "Paneveźio baldai", 
"Klaipedos baldai", Wileńska SA "Skra­
ja", "Silutes baldai”.

Z  najnowszych modeli widać, że 
absolutnie wyszły już z mody ciemne, a 
nawet orzechowe meble. Salony, sy­
pialnie, dziecięce pokoje — wszystko 
jest jasne w kolorze naturalnego drew­
na. "Silutes baldai" natomiast prezen­
tują piękne białe zestawy do kuchni. 
Słowem, wszystko na jasno i na wesoła

Gdy zapytałam dyrektora, czy nie 
będą stosować świątecznej zniżki, 
powiedział, że 10-procentowa marża, 
to właśnie i jest zniżka i to nie tylko 
świąteczna, bo wystawa-sprzedaż 
będzie tu czynna stale.

Prócz mebli na wystawie można 
kupić drobne prezenty bożo­
narodzeniowe i noworoczne zarówno 
dla swoich milusińskich, jak i dla 
dorosłych.

Julttta TRYK 

NA ZDJĘCIU: migawki z wysta-

Fot. Marian Paluszkiewicz

Wręczono oficjalne zgłoszenie 
Litwy w sprawie przystąpienia do UE

W  p o n ie d z ia łe k  p ó ź n y m  
popołudniem  minister spraw zagra­
nicznych D tw y Povilas Gylys wręczył 
w  Madrycie oficjalną prośbę naszego  
kraju o  przyjęcie d o  U nii Europej­
skiej. D o k u m en t od  szefa  M S Z  
przyjął sekretarz d o  spraw Europy  
Hiszpanii —  państwa przewodniczą­
cego w  tym  roku U nii Europejskiej 
Carlos W estendorp.

Jak wiadom o, w  piątek swymi 
podpisami prośbę potwierdzili prezy­
dent Litwy Algirdas Brazauskas i 
prem ier A d o lfa s  Ś leźevi£ius. W  
czwartek Sejm wyraził zgodę, by taki 
d o k u m e n t  z o s t a ł  p o d p isa n y  i 
wręczony.________________

Sentencja dnia 
Zwięzłość jest duszą rozumu.

W. SZEKSPIR

"Dla D tw y  nie m a alternatywy" 
—  w  poniedziałek w  wywiadzie dla 
R adia D tew sk iego  prezydent A . 
B razau sk as tak  określił decyzję  
dążen ia  d o  członkostw a w  U E . 
Uw aża, że  alternatywą tej organi­
zacji m ogłoby być odizolowanie się 
lu b  d r o g a  d o  S to w a r z y sz e n ia  
Niezależnych Państw.

N a s z  kraj w yb ra ł w ła śc iw ą  
drogę —  do Europy i pójdzie nią  
n a d a l, c o  a p r o b u je  w ię k sz o ść  
mieszkańców D tw y i wszystkie par­
tie, m ówił prezydent. Stwierdził, że  
"znam y w ym agan ia , w ysu w an e  
przyszłym członkom  UE".

Podkreślając, ż e  D tw a spełnia  
większość warunków, sze f państwa 
z w r ó c i ł  u w a g ę  n a  j e d n o  z

w a ż n ie jsz y c h  w ym a g a ń  c z ło n ­
kostwa U E  —  przyjacielskie sto­
sunki naszego kraju z  państwami 
sąsiednim i N ie mamy problemów  
terytorialnych, jednak d ąg le  wy­
czuw a się  napięcie wewnętrzne, 
które mamy nadzieję zlikwidować, 
powiedział prezydent A . Brazau­
skas.

C z ło n k o s tw o  L itw y  w  U E  
. byłoby korzystne nie tylko dla na­
szego  państwa, lecz i dla tej organi­
zacji —  dzięki temu region stałby 
s ię  sta b iln ie jszy , a s tre fa  bez­
pieczeństwa zostałaby rozszerzona 
na E uropę środkową, mówił prezy­
dent Republiki.

(1LTA)

Zwad Wili i
Radio 73.34/ 103.* F M

9.15  -  

Salon polityczny 
Radia "Znad Wilii"
- program Cz.Okidczyca

Monsignore Kazlmieras Vaslliauskas —  
laureatem nagrody "Santarv6"

Laureatem nagrody "Santaive" (Zgo­
dy) 1995 r. został proboszcz Wileńskiej 
Archikatedry-Bazytiki monsignore Kazi- 
mierasVasiliauskas. Jest on drugim laure- 
atem tej nagrody. W ubiegłym roku został 
nim poeta Justinas MardnkeWfius.

Jak poinformował agencję ELTA 
przewodniczący Rady Funduszu 
"Santarve" Arvydas Juozaitis, nagroda 
monsignora K. Vasiliauskasowł przy­
znana została za misję pokoju i zgody,

którą pełni on od szeregu lat
Na dorocznym zebraniu Rady Fun­

duszu 'San tarve" omawiano sześć kandy­
datur. Obok Kazimierasa Vasiliauskasa, 
który uzyskał najwięcej głosów i został 
laureatem, głosowano na wieloletniego 
szefa dyplomagi Stasysa Baflcisa, Ojca 
Stanislovasa, literaturoznawcę Viktoriję 
Daujotyte, organizację "Dzied całej Li­
twy" założoną przez "Santarvę" oraz 
Hienę KubibenŁ
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Prezydent Republiki Litewskie] —  
o zniesieniu kary śmierci

 fRada Europy usilnie proponuje omówienie problemu zniesienia kąty
śmierci. Powinniśmy uwzględnić propozycje organizacji międzynarodowych, 
bowiem w przeciwnym razie zaszkodzimy image naszego kraju" — stwierdził 
|prezydent Republiki Litewskiej AJgirdas Brazauskas w poniedziałkowym wy­
wiadzie dla Litewskiego Radia.

|Od 1991 roku w kraju wykonano 7 wyroków kary śmierci. "Jako prezydent 
Republiki Litewskiej udzieliłem prawa ułaskawienia jeden raz" — powiedział. 
B  [Prezydent uważa, że problem zniesienia kary śmierci na Litwie należałoby 
rozpatrywać w kilku etapach. Duchowieństwo, liderzy organizacji społecznych, 
przedstawiciele wyższych uczelni, pracownicy środków masowego przekazu 
powinni aktywnie uczestniczyć w dyskusji i wyrazić na ten temat swą opinię.

Zwiększono asygnacje dla Instytucji naukowych 
i studiów

 |Rząd Republiki Litewskiej o ponad 10 min litów zwiększył asygnacje
I budżetu państwowego 1995 roku dla instytucji naukowych i studiów. Najbar­
dziej zwiększono asygnacje Kowieńskiemu Uniwersytetowi Technologii— 2,33 
min litów i Wileńskiemu Uniwersytetowi— prawie 1,45 min litów. Na mocy tej 
samej uchwały Litewskiemu Państwowemu Funduszowi Nauki i Studiów asyg­
nacje przydzielone na płace zarobkowe zmniejszono o 800 tys. litów.

Ochrona Ignalińskiej EA  uprawomocniona 
w  dokumencie

 |\V Wilnie podpisano umowę, uprawniającą fizyczną ochronę Ignalińskiej
I Elektrowni Atomowej. Dokument podpisali sekretarz Ministerstwa Ochrony 
Kraju Valdemaras Sarapinas i dyrektor Ignalińskiej Państwowej EA Wiktor 
ISzewaldin.

|Już od 5 lat siłowni strzeże oddzielny batalion Ignalińskiej EA — ten mniej 
I więcej trzystaosobowy pododdział uzbroiło i przydzieliło mu amunicję Minister­
stwo Ochrony Kraju, a pomieszczenie przydzieliła administracja Ignalińskiej 
EA, opłacająca także wydatki komunikacyjne.

| Niemniej do tej poiy nie było konkretnych porozumień między elektrownią 
batalionem, reglamentujących ochronę tego obiektu szczególnego przeznacze­

nia. Ignalińskiej EA strzeże się na podstawie uchwały rządu.

"yilnlaus bankas* zwiększy kapitał akcyjny
Na zebraniu akcjonariuszy "Vilniaus bankas” postanowiono kapitał akcyjny 

banku zwiększyć do 42 min litów, tj. za 17 min litów dodatkowo wydać akcje 
wartości 34 tys. 500 litów.

”VUniaus bankas" obecnie ma zarejestrowanych 25 min litów kapitału 
akcyjnego.

Bankowy wydział kontaktów ze społecznością poinformował, że akcje nowej 
emisji zamierzają nabyć prywatni inwestorzy zagraniczni. Przewiduje się, że po 
rozpowszechnieniu akcji około 38 proc. kapitału zakładowego ”Vilniaus Ban­
kas" wyniosą środki inwestorów zagranicznych.

Na ladach nowy produkt —  blfilina
We wtorek w sali degustacyjnej Wileńskich Zakładów Mleczarskich zapre­

zentowano nowy produkt z zsiadłego mleka — bifilinę, który na ladach 
stołecznych sklepów ukaże się w 200-gramowych barwnych opakowaniach.

Bifilina — to produkt nowej generacji z zsiadłego mleka, zawierający 
mikroby, które są w normalnej mikroflorze jelit. Właśnie te "dobre” bakterie 
odpowiedzialne są za harmonię mikroflory człowieka. Między innymi, tego 
rodzaju produkty na fwiede nie są nowością— używa się ich jako profilaktycz­
nego środka leczniczego.

ZSA "Bifilinas" zabiega o kliniczne badanie nowego prodtiktu. Przypusz­
czalnie u nas także zostanie wciągnięty na listę leczniczych produktów dietety­
cznych.

Produkowane na Litwie napoje alkoholowe —  
tylko opatrzone w  banderole

Po Nowym Roku na napojach alkoholowych wyprodukowanych na Litwie 
muszą być naklejane banderole wzorca zatwierdzonego przez Ministerstwo 
Finansów. Wyda się zakaz na handel, magazynowanie i przechowywanie w 
miejscach handlu napoi bez banderoli. Nie będą obowiązywały tylko na piwo, 
słabe coctaile alkoholowe, upominkowe napoje w firmowych butelkach. Bande­
roli nie nakleja się także na alkohol eksportowany.

Przewidują to przepisy oznakowania napojów alkoholowych wyprodukowa­
nych w Republice Litewskiej, zatwierdzone przez rząd Litwy. Zgodnie z uchwałą 
rządu takie*banderole zostaną wprowadzone od 1 stycznia przyszłego roku.

Żołnierze mogą anonimowo powiadomić 
o stosunkach nlestatutowych

Ministerstwo Ochrony Kraju Litwy informuje, że żołnierze, którzy są ofia­
rami niestatutowych stosunków lub innych negatywnych przejawów w Wojsku 
Litewskim mogą telefonicznie anonimowo poinformować o swych kłopotach 
przedstawicieli ministerstwa.

Pod numer 61 <65-00 mogą zgłaszać się i udzielać informacji o wszelkiego 
rodzaju naruszeniach także żołnierze pułków służby wewnętrznej i wszystkie 
osoby zainteresowane.

Rzeczniczka prasowa MOK, która takie oświadczenie rozpowszechniła w 
I poniedziałek gwarantuje, że będzie się operatywnie reagować na skargi i 
zwalczać wszystkie negatywne przejawy w wojsku.

W izy syryjskie wydaje się tylko 
w  konsulacie w  Moskwie

 |Od dnia 22 listopada wizy Arabskiej Republiki Syryjskiej grupom turysty­
cznym lub pojedyńczym osobom z Litwy wydaje się tylko w Wydziale Konsular- 
Inym ambasady Syrii w Moskwie. Na lotnisku w Damaszku wizy nie będą 
wydawane, komunikuje wydział informacji MSZ
■ I  Wydział konsularny Syrii w Moskwie wydaje wizy w ciągu dwóch tygodni. 
|W celu otrzymania wiz należy okazać zaświadczenie lekarskie potwierdzające, 
że petent nie jest chory na AIDS, choroby weneryczne i infekcyjne.

'Nike* kina rosyjskiego —  litewskiej aktorce
W sobotę wieczorem litewska aktorka Ingeborga DapkOnaite została lau­

reatką nagrody Rosyjskiego Kina — "Nike". Została uznana za najlepszą 
aktorkę 1994 roku. Nagrodę dla najlepszego aktora zdobył Jewgienij Mironów.

Nagrody zostały wręczone w Centralnym Domu Kinematografii.
Za najlepszy film roku uznano pracę Kity Muratowej "Zafascynowanie” 

("Uwlęcżenija"). Za ten film K. Mu rat owa otrzymała reżyserską nagrodę "Nike”. 
Po obejrzeniu ponad 60 filmów, przyznała ją Rosyjska Akademia Sztuki Filmo­
wej "Nike".

Na podstawi* donlaslań agencji BN8 , ELTA, radia, 
prasy I Int. własnych przygotowała Krystyna ADAMOWICZ

Współpraca Utw*'^'Pot$ka €
Umowa pracowników leśnictwa
Minister Gospodarki Leśnej Alberta* VasUiauskas we 

wtorek udał się do Warszawy. *I\i podpisano umowę Minister­
stwa Gospodarki Leśnej Republiki Litewskiej i Ministerstwa 
Ochrony Środowiska, Zasobów Przyrody i Leśnictwa Rze- ; 
czypęspolitęj Polskiej o współpracy w dziedzinie leśnictwa.

Jak korespondenta agencji ELTA poinformował mini­
ster gospodarki leśnej A. Vasiliauskas, ta umowa została 
parafowana 17 listopada w Wilnie, podczas wizyty delegacji 
polskiego resortu leśnictwa na Litwie. Umowa przewiduje 
ścisłą współpracę leśników Litwy i Polski w dziedzinie regu­
lacji gospodarki leśnej, odtwarzania lasów, ochrony, wyko­
rzystania zasobów leśnych, zachowania różnorodności biolo­
gicznej, w dziedzinie gospodarki łowieckiej, wymiany 
handlowej, nauki, nauczania. Do realizacji umowy zostanie, 
powołana stała grupa robocza.

Minister Gospodarki Leśnej Litwy A. Vasiliauskas 
weźmie udział w otwardu Funduszu Genów Lasóww mieście 
Kostczycy.

Lokomotywy naprawiają Polacy
Z  bydgoskiej firmy zakładów PRODEX w Polsce na 

Litwę przybyła kapitalnie wyremontowana manewrowa lo- - 
komotywa cieplna.

Jak powiedział zastępca kierownika służby lokomotyw 
spółki akcyjnej o specjalnym przeznaczeniu "Lietuvos 
geleźinkeliai" A. Petkelis, to pierwsza w Polsce wyremonto­
wana lokomotywa. Brygada odbierająca lokomotywę oceniła 
pracę polskich remontowców bardzo dobrze. Obecnie loko­
motywa pracuje w radziwiliskiej zajezdni lokomotyw.

W końcu grudnia Polacy zamierzają przekazać jeszcze 
jedną wyremontowaną lokomotywę.

(ELTA)

W Selmie ttL r  ̂ *

Przyjęto ustawę o stałych 
mieszkańcach Litwy

Sejm jednogłośnie przyjął w czwartek ustawę "O stałych 
mieszkańcach Republiki Litewskiej". 57 parlamentarzystów 
przegłosowało za tą ustawą, stawiającą wymagania wobec 
osoby,- uznaną za stałego mieszkańca Litwy.

Tal® osobą jest obywatel Litwy, faktycznie zamieszkały 
w Litwie co najmniej na przeciągu ostatniego roku. Fakt 
stałego zamieszkania ma być wskazany poprzez wpis w pasz­
porcie obywatela o stałym miejscu zamieszkania.

Faktycznie zamieszkały na Litwie, ale nie posiadający 
takiego wpisu w paszporcie bądź nie posiadający stałego 
miejsca zamieszkania na Litwie obywatel uważany jest za 
stałego mieszkańca, jeśli co najmniej w przeciągu ostatniego 
roku praęuje na Litwie, bądź posiada inne legalne źródło 
utrzymania.
1 Przybyły z zagranicy obywatel litewski uważany jest ża 

stałego mieszkańca Litwy, jeśli nabył bądź Wynajął pomieszcze­
nie mieszkalne, czy też jest członkiem rodziny właściciela lub 
dzierżawcy, a w jego paszporcie jest wpis o stałym miejscu 
zamieszkania; jeśli co najmniej rok pracuje na Litwie bądź 
posiada legalne źródło utrzymania; jeśli płaci na Litwie podatki

Obcokrajowiec uważany jest za stałego mieszkańca, jeśli 
legalnie otrzymał zezwolenie na pobyt stały na Litwie. On 
również powinien mieć stałe miejsce zamieszkania, legalne 
źródło utrzymania i płacić podatki.

Zkonferencji prasowych

B. Genzelis oświadczył, 
że występuje z  DPPL .

Przewodniczący sejmowego Komitetu Oświaty, Nauki i 
Kultury Bronius Genzelis we wtorek oświadczył, że "od tego 
dnia nie uważa się za członka DPPL”.

Na konferencji prasowej B. Genzelis 
oświadczenie, oskarżające Demokratyczny Parttep® 
Litwy o to, że na zjeździe, który się odbyt p o j / ^ ł  
października, dókonała ona wyraźnego zwrotu w I 
autorytatywności i wyrzekła się idei ■ocjaldetnokh*^

B. Genzelis nie zgadza się z założeniem uzupełni 
na IV zjeździe DPPL statutu, że w "zasadniczych kw«a ^  
uchwały Rad (prezydiów) DPPL dla frakcji są obowŵ 1 
we". Jak odnotował B. Genzelis, jest to sprzeczne ze 
tem Sejmu oraz art. 59 Konstytucji, zakładający>U 
posłowie kierują się Konstytucją, interesami partu*, 
mieniem własnym i nie mogą być krępowani przez 
mandaty.

Uznanie nowych artykułów statutu DPPL <»». 
"zgodę na podporządkowanie się postronnej woli, nic u&T 
wania autonomii władzy wykonawczej i legislacyjny 
przestrzeganie Konstytucji Litewskiej", twierdzi B. Gcrnl* 
zaznaczając, że nie może z tym się pogodzić.

Co do idei socjaldemokratycznych partii jest zdanĵ  
partia rządząca stała się "wyraziciel ką idei rodzącego * 
dzikiego kapitalizmu”— nie tą, na którą głosowali j^ufa, 
cy.

61-letni profesor filozofii Bronius Genzejis wybr 
został do Sejmu z listy DPPL.

W Solecznfckfem J H
Inspektor żąda 

przestrzegania ustaw
W powiecie wileńskim powołano służbę kontroli bgdo*. 

nictwa. Niedawno głównym inspektorem budowlanym* 
jonie solecznickim mianowany został Aleksander Bottkl 
legitymujący się dużym stażem pracy w instytucjach konin* 
Do jego obowiązków należy nadzorowanie przestrogą 
ustaw w budownictwie, niezależnie od tego, do kogo Baka 
obiekt — do państwa czy osoby prywatnej. Wszystko, cô j 
w rejonie buduje, podlega nadzorowi głównego inspdaon 
Obecnie ma pod nadzorem około tysiąca dużych i aato 
obiektów. Jak na jedną osobę, obciążenie jest bardzo dóa 
Inspektor jednak twierdzi, że można podołać obowiązki* 
pod warunkiem, że będą mu pomagać specjaliści nadzerj 
technicznego, najmowani przez zleceniodawcóafthudon 
obiektu. Nadzór techniczny przede wszystkim ma byćzaa- 
teresowany jakością budowy. Jak powiedział główny męt- 
k to r, znacznie zm niejszył się  zakres budowaiom 
państwowego, natomiast prywatne trwa. Jest więc co 
nadzorować, ponieważ prywatni zleceniodawcy są słabo ot* 
znani z ustawami państwowymi o budownictwie A  Boda 
wymienił najczęstsze naruszenia. Po pierwsze, ludzie pij 
otrzymaniu ziemi nawet bez załatwienia dokumenM 
uważają, że można na niej budować wszystko, co Iw : 
zechcą. Po drugie, rozpoczynają budowę bez projektu,™ 
dnionego z rejonowym architektem, bez zezwolenia inspei? 
budowlanej. Po trzecie, zmieniają początkowy projekt Ńt 
nie dopuścić do takich naruszeń, zleceniodawca łmdoq 
powinien zwrócić się do nadzoru technicznego-Jfcdn 
naruszenia, według słów inspektora, zazwyczaj kośaąa 
grzywną.

A. Botkin pokazał m. in. postanowienie u c a U  
powiatu wiieńakiego, na mocy którego udzielono [ 
s t if  gospodarzom samowolnych budów. W poslanoriofl I 
powiedziane jest, że do 1 stycznia 1996 r. wszystkie totoj 
le mają być zalegalizowane bez sankcji karnych. Jest! I 
szansa dla tych, którzy umyślnie lub nieumyślnie jianffll 
ustawy o budownictwie. Niestety, ludzie późno dowiedw 
się o  takim postanowieniu, a winę ponoszą za tć ci, fajS 
je  wydali.

W nowym roku główny inspektor rejonij zamiai 
stosować wobec naruszycie!i prawa budowlanego 
karne w pełnym zakresie.

Piotr RYNGIEWCJ
Solecznild

Nowiny przedświąteczne

Bożonarodzeniowa 
poczta

A mowa jest o korespondencji, 
która to od 2 grudnia jest znakowana 
speq'alnym stemplem świątecznym 
"Kalćdinis' paitas". Plastyczka Ieva 
Naćiulyte przygotowała dwa rodzaje 
rysunków  stem plow ych. Jeden  
ok rąg ły  — w cen tru m  napis 
"Kaledinis paStas", u góry dwa dzwo­
neczki. Drugi w formie owalnej 
przedstawia zaiste sielankowy obra­
zek: pada śnieg, świeci gwiazdka, w 
dali widać kościół...

Świątecznymi stemplami kore­
spondencja będzie znakowana na 
wszystkich pocztach wileńskich do 6 
stycznia.

Fajerwerk w  domu
Kto chce mieć szczególnie uro­

czysty Nowy Rok może nawet sobie 
urządzić fajerwerk. Sklep "Doja" mie­
szczący się przy’ul. Vasario 16 (na­
przeciwko Placu Łukiskiego) propo­
nuje do nabycia fajerwerki i inną 
świąteczną pirotechnikę.

"Doja" należy do niemieckiego 
koncernu "Sachsen Feurwark". Fa­
jerwerki można także nabyć na kier­
maszu czynnym w "Karolinie".

Sylwester dla bogaczy
Większość z nas chyba tylko 

może pomarzyć o spotkaniu Nowego 
Roku w restauracji albo wspomnieć 
lata odległe. Ale to bynajmniej nie 
oznacza, że wileńskie restauracje i ka- 

• wiamie będą puste. Na dzień dzisiej­
szy w wielu z nich już nie ma miejsc 
wolnych. Ceny naprawdę fantastycz­
ne: w "Villonie" — 350 Lt na jedną 
osobę, w "Karolinas turas"— 225 Lt, 
w"Nerindze"— 130-150Lt, w"Erfur- 
cie"— 140 Ll

A w m aluśkiej re s ta u ra c ji 
"MeSka" (na Starówce) — 500 LL 

W niektórych restauracjach, 
przy hotelach jak np. w "Karolinos 
turas” można także zamówić nocleg. 
W tedy bal p lu s  h o te l będzie 
kosztował 400 Lt na jedną osobę.

... I ubogich
Dwie stołówki miejskie "Prałom

uźeiti" (Ż irm O ną 2 ) fi "Binj*’ . 
(Satfanoriti 44) » z y  najwiflh?(ł 
chęciach ludzi <u pTŁęuj^yjj*! 
będą mogły zaproponowaflg M  
trzebujących nic pona& SSf' 
bezpłatnych śliżyków (na 
Miasto jest biedne. Lałem 
wydzielał talony dla 1500qfl* _fj. 
nie liczba ta zmalała do 
jest "Betania" przy kościele 
i Pawła. Ale kto polk3yłJ5®fj”v  ■ 
cych? Zresztą kto b ę d * J F * “ ! 
ubogich? I co z tego licatfj^g*^  
nie sponsorują tych p la c ó ^ ^ T ^  
prestiżowe konkursy, wiktoÔ M 
kie to życie, takie to świętt--

Zabawa z  . .
Oprócz 

spektakli, dzieciaki* 
rzędu mają w stolicy n3
zabawę -  przed 
urządza konkursy, budo*y- I

się" od 19 grudni* ™
ciągu pięciu dni dziedatf będą mogły 
zobaczyć j a k i e  to coda m ożna 
wyczarować z klocków ?Lego , sami 
uczestniczyć we ^ ^ ■ w°dnictwie, 
otrzymać nagrody*

H.G.
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13 grudnia 1995 r. str. 3

Zatwierdzona uchwalą 
Wileńskie/ Rady Mla/tldel nr 82 
z 28 llatapada 1995 r.

a,y<* ftryiy obowiązkowej opłaty patentowej według rodzaju 
działalności dla przedsiębiorstw Indywidualnych 
I spółek rolnych, nie posiadających uprawnień 

osoby prawnej (w  litach rocznie)
gfdząj działalności:

[j,«xyde i naprawa różnej odzieży i nakryć głowy 
^  produkcja i naprawa wyrobów ze skóry i galanteryjnych* 
jj.eyde i naprawa obuwia 

żadni li produkcja mebli, stolarka
1 |  produkcja pomników, nagrobków, ogrodzeń

produkcja trumien oraz innych atrybutów pogrzebowych*
^.wyrabianie, skrawanie i farbowanie futer i skór 

produkcja wyrobów cukierniczych i innych artykułów 
ri/waych*
^prace budowlane i remontowe 
jjO. prace hydrauliczne 
UL rybołówstwo i obróbka ryb*

go
^ ■ u .o l u ^ I i y g e i i t a e  

I ^usługifotograficzne 
^uksówłd (samochody osobowe) za każdy 
;i.w)ugi pojazdów ciężarowych, z wyjątkiem przewozów 
0.<hynarodowych (za każdy samochód) 
l&fKzewóz pasażerów lokalnymi (miejskimi i podmiejskimi)
S m  (za każde miejsce): 
autobusami 
Barobusami

^ przewóz pasażerów na terytorium Republiki Litewskiej 
a każde miejsce): 
uOobusami 
■ńkrobusami
przewóz pasażerów na liniach międzynarodowych

1500
1000
1100
3000
3000
1000
2000

2000
3000
1500
4500

1000
1500
3000

120
220

200
300

lotkii
introfl i każde miejsce): 
oganiaj 
należy 

■ cosi

mtobusami 300
mikrobusami 350

 ii przewóz pasażerów statkami na trasach lokalnych
ektaS uN em iqsce) 100

_ - J.nsgranie, wymiana, wypożyczenie kaset dźwiękowych i video 700
a V  10. lakierowanie pojazdów 6000
“n  11 inne prace z zakresu naprawy i obsługi samodiodów 2000

H czyszczenie salonów samochodowych 700
adzon Hmieł:

idowi Lhandel w kioskach (za każdy kiosk):
rć zain IL towarami przemysłowymi i innymi (ze spożywczymi włącznie) 3000

*pe| 12 tylko artykułami spożywczymi • 2800
1 1 handel z wózków oraz innych tymczasowych stoisk

a każde miejsce) 1200
handel na stanowisku handlowym {za każde miejsce) 1400
handel na wynos 300
handel na wywóz 600

te>c P° ^kmerodząje działalności:
nentóBŁiataii korepetytora 300
o ty lk iK  tłumaczenie z jednego języka na drugi 300
u, uzgowpywatna praktyka lekanka 2400
nspekc«S$®gi średniego personelu medycznego 300
.|rt_ A ^ P p y  komputerowe (za każdy automat) 1000
b u d c * ® nżeoie 200
VszeijcjM J-wynajmowanie transportu wodnego i rowerów dla ludności 200

nictwi
'»ęc
bo obc9 
Botlji i

•“ m i i

I foou uprawnia do handlu towarami własnej produkcji, wskazanymi w paten-

c / c i n i k *  
i "am neł 
Jiow ieniM
; b u d o 9
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a ii« v i o 0 n a s ;
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Prognozy
Rozpatrzono projekt 

budżetu "Sodry* 
na rok 1996

D ochody  i  w ydatki budże tu  
państwowych ubezpieczeń społecznych 
na Litwie 1996 r. mają stanowić około 
3 3  mld L t i będą o  Misko 63 proc. 
w iększe w porów naniu z rokiem 
bieżącym. Zakłada to projekt budżetu 
"Sodry" na rok 1996, omówiony na po­
siedzeniu członków rządu.

Podstawową część dochodów — . 
około 3,27 mld Lt — stanowić będą 
wpłaty ubezpieczających oraz ubezpie­
czonych z ty tu łu  państwow ych 
ubezpieczeń społecznych. Obliczano je 
na podstawie prognozowanego przez 
Ministerstwo Opieki Społecznej i Pra­
cy przeciętnego miesięcznego wyna­
grodzenia — 676 Lt.

Jak powiedział dla agencji ELTA 
dyrektor zarządu Państwowego Fundu­
szu Ubezpieczeń Społecznych Vincas 
Kunca, odpowiednio wzrosną też wydat­
ki budżetu, których większą część— 2,38 
mld Lt — stanowią emerytury z tytułu 
państwowych ubezpieczeń społecznych. 
Np. planuje się, że przeciętna emerytura 
niepracującego emeryta pod koniec 
1996 r. ma wzrosnąć do 280 Lt. Wielki 
wpływ na wzrost emerytury będzie miała 
nowelizacja ustawy o emeryturach ż 
ty tu łu  państwow ych ubezpieczeń 
społecznych, przewidująca przeliczenie 
emerytur według danych z najkorzyst­
niejszego okresu.

Sum a p o trą c e ń  na rzecz 
Republikańskiego Funduszu Zatrud­
nienia ma stanowić 225 min L t  Na 
skompensowanie leków i pomocy le­
karskiej wydatki wzrosną mniej więcej 
o  jedną piątą — przeciętnie z 29,59 Lt 
w 1995 r. do 35,51 Lt w roku 1996 na 
jednego mieszkańca.

Jak poinformował V. Kunca, w 
toku omawiania projektu budżetu 
"Sodry” członkowie rządu sporo dys­
kutowali o  możliwościach zmniejsze­
nia zadłużeń ubezpieczających i ubez­
pieczonych, które pod koniec roku 
1996 powinny stanowić do 670min Lt, 
a także o zmniejszeniu wydatków 
administracyjnych, jak też o  funduszu 
płacy zarobkowej pracowników "So­
dry".

N a posiedzen iu  usta lono , że 
zmianę taryfy wpłat ubezpieczenio­
wych (30 proc.) różnych ródzajów 
ubezpieczeń omówi i skoryguje rada 
Państwowego Funduszu Ubezpieczeń 
'Społecznych.

eiynarz radzi!

Nie śpieszcie 
spożywać mięso!

K p  z pierwszym śniegiem  
T*yniszyłi na łowy. W pobliżu 

!< zastrzelili dzika i natych- 
" ‘wiartowali go. Po kilku 

o z myśliwych zachorował, 
b sprawdzono mięso. Jak 

fł włośnicą. 
__ jp fśię  uraczyli jego 

mięsem, musieli przejść kurację.
— Zadziwiająca jest beztroska ludzi, 

uważających się za myśliwych — mówi 
lekarz naczelny Solecznicldej służby 
Weterynaryjnej Albinas JuazapaviSus.— 
Bo przecież nie dalej jak przed dwoma 
tygodniami w pobliżu Dziewieniszek upo­
lowany został chory na włośnicę dzik. Bez­
trosko zachowuję się też konrtroia ochro­

ny przyrody. Zgodnie z okólnikiem 
rządu, licencje na odstrzał dzikich 
zwierząt nie mogą być wydawane bez 
zezwolenia służby weterynaryjnej, 
k tóra powinna określić: czy koło 
myśliwskie gotowe jest do normalnego 
wykorzystania upolowanego zwie­
rzęcia. Kontrola wykazała brak specjal­
nych miejsc do ćwiartowania tuszy 
zwierząt Tymczasem licencje zostały 
rozdane bez uzgodnienia ze służbą we­
terynarii. Dlatego też zaistniała taka 
niebezpieczna sytuacja.

Niedawną podobną sytuację oma­
wiano nawet na posiedzeniu admini­
stracji rejonu solecznickiego. Przyjęto 
nawet uchwałę, obowiązującą koło

myśliwskie do sprawdzenia dzikich 
zwierząt w lecznicy weterynaryjnej. 
Stąd wniosek, że myśliwym przypomina 
się o przepisach łowieckich, które po­
winni znać na pamięć, a nie pociąga się 
do odpowiedzialności urzędników, nie 
wykonujących postanowień rządu. 
Uchwała straci swą moc za rok. A co 
w tedy  — czy n ie  trze b a  będzie 
sprawdzać mięsa? Może nie będzie już 
włośnicy?

Niestety, zagraża ona stale — 
mówi A. Juozapavićius. —■ Przed kilku 
laty również odnotowywano jej przy­
padki. Nie należy przy tym zapominać, 
że zachorować mogą również zwierzęta 
domowe. Kadzę utrzymywać obory w 
porządku, tępić szczuty i oczywiście, 
sprawdzać mięso. Każdy miejscowy we- 

'  terynarz w ciągu pół godziny przepro­
w adzi an a liz ę . Z apew ni to 
bezpieczeństwo rodzinom i innym lu­
dziom.

Piotr RYNOIEW1CZ
Soleczniki

Kronika policyjna

Jak  podąfe wydział Sztaba Informacji MSW RL 11 grudnia w republice 
odnotowano 174 przestępstwa, w tym 4 obrażenia ciała, 2 gwałty, 10 
chuligańskich wybryków, 12 rabunków, 144 kradzieże (w tym 9 samochodów).

Zarejestrowano 16 awarii ruchu drogowego, 9 pożarów. Znaleziono zwłoki 
2 osób. Zatrzymano 44 osoby podejrzane o popełnienie przestępstwa.

który został odwieziony do szpitala.Ubacja
11 grudnia o godz. 19.00 we 

własnym domu w czasie libacji we wsi 
Wielkie Sałki (rej. solecznicld) Zenon 
Marcinkiewicz (ur. 1947 r.) uderze­
niem siekierą w głowę zranił brata 
Józefa Marcinkiewicza (ur. 1978 r.),

Złoczyńca — poszukiwany.
G w a łt y

10 grudnia o godz. 23.00 w mie­
szkaniu przy ul. Dzuką w Wilnie 
dwaj znajomi z widzenia chłopcy 
zgwałcili M. (ur. 1973 r.). Podejrza­

ni D. (ur. 1967 r.) i H. (ur. 1977 r.) — 
zatrzymani.

11 grudnia o godz. 18.00 w mieszka­
niu przy ul. Użupio dwaj chłopcy zgwałcili 
-Cz. (ur. l% 8 r.). śledztwo w toku.

Kradzieże
10 g rudnia z m ieszkania I. 

Radavićicne przy ul. Taikos w Wilnie 
po wyłamaniu drzwi skradziono 2 tele­
wizory, odtwarzacz, kuchenkę mikrofa­
lową. Straty wynoszą 7230 Lt.

W nocy z 10 na 11 grudnia Z 
pom ieszczeń należących do 
Państwowego Systemu Energetyki 
przez okno skradziono 3 komputery.

Opracował AndrzaJ RUDZIŃSKI

L lE T U T O S jrytas
* "Głowę zabitego na Litwie żubra —  pre­

mierowi Polski — dziennikarz Fellloas 2emulb zainteresował się 
tak zwanymi reprezentacyjnymi polowaniami:

«W tych dniach wypchaną głowę żubra wraz z rogami zawieziono premie­
rowi Polaki Józefowi Oleksemu. Trofeum to przypomni premierowi Polski, że 
podczas wizyty na Litwie, 15 września 1995 roku upolował żubra.

Rogi tego żubra eksperci ocenili na złoty medal, a całe zwierzę — mniej 
więcej na 9 tysięcy marek niemieckich. Między innymi, żubry są nie tylko w 
czerwonej księdze Litwy, lecz także w międzynarodowej księdze.

Po tej wizycie został rozpowszechniony komunikat "Centrum Informacji 
rządu otrzymuje pytanie dziennikarzy dotyczące zorganizowanego w granicach 
prywatnego programu polowania, zorganizowanego w czasie wizyty premiera 
Rzeczypospolitej Polskiej. Polowanie odbyło się 15 września wieczorem w lesie 
Paśi la jakim rejonu poniewieskiego. W czasie polowania dostojny gość zastrzelił 
żubra, to najbardziej interesuje kolegów". Dalej wyjaśnia ślę, że pozwolenie na 
polowanie wydała Komisja Czerwonej Księgi

O tym, że wtedy zabito nie jednego żubra i o tym, kim byt ten szczęśliwy, 
który go upolował, w komunikacie rządu przemilczano. Dziennikowi "Lietuvos 
jytas" nie chciał tego powiedzieć także sekretarz Ministerstwa Ochrony 
Środowiska Gediminas Tursa. Tylko pracownicy Ministerstwa Gospodarki 
Leśnej oraz leśnicy poniewiescy potwierdzili: drugi żubr padł od strzału prezy­
denta Litwy Algirdasa Brazaukasa.

Prócz premiera Polski i prezydenta Litwy w polowaniu uczestniczyli pre­
mier Adolfas Śle2evićius, minister ochrony środowiska Bronius Brada uskas, 
inni urzędnicy państwowi.

Zapytany, dlaczego w tajemnicy utrzymuje się takie pomyślne polowanie 
prezydenta Litwy, podczas którego doświadczony myśliwy zastrzelił bodajże 
największewswymżyriu zwierzę, G. Tursa. który kiedyś organizował polowania 
szefom Litewskiej SRR A  Sniećkusowi, P. Griikevi£iusowi, R. Songaile, a 
obecnie — prezydentowi A  Brazauskasowi, powiedział: "Może dlatego, że 
czasami jest niezdrowa reakcja". Powiedział, że przed wojną w prasie podawano 
kiedy, gdzie i z kim prezydent Litwy A  Smetona uda się na polowanie, a później 
— jak mu poszło na polowaniu.

"Co aię tyczy polowania nie widzę naruszeń. Na polowanie żubrów 
zezwoliła Komisja Czerwonej Księgi powołana przez Ministerstwo Ochrony 
środowiska, polowano na obszarach reprezentacyjnych, gdzie tylko tacy wyso­
cy dostojnicy mogą polować" — twierdził kierownik wydziału och ropy zwierząt 
i polowań Ministerstwa Gospodarki Leśnej Albertas StanisIovaitis. (...) ■

W ministerstwach Ochrony Środowiska i Gospodarki Leśnej "Lietuvos 
rytas" zainteresował się, czy polujące na obszarach reprezentacyjne osoby płacą 
za polowanie. "Oczywiście. Jak i wszyscy inni myśliwi płacą za licencję, poga­
niaczowi. A prezydent pład o wiełe więcej niż inni. I na dodatek częstuje innych 
kanapkami" — powiedział dziennikowi G. Tursa. (_ ) /

G. Tursa przyznał: należałoby przygotować dokument reglamentujący 
polowania na obszarach reprezentacyjnych. Uważa, że musiałoby to uczynić 
Ministerstwo Gospodarki Leśnej.

Po mianowaniu ministrem ochrony środowiska wielkiego entuzjastę 
polowań B. Bradauskasa, w ciągu krótkiego czasu przygotowano i uchwalono 
wiełe dokumentów reglamentujących polowania —  uchwał, założeń, prze­
pisów, rozkazów rządu itd.

Niedawno ukazały się zasady tak zwanych polowań komercyjnych, jednak 
o tym, na jaką zwierzynę, jak i kiedy mogą polować wysocy urzędnicy kraju, ile 
za to powinni płacić, w żadnych dokumentach nie mówi się. (...)

Diena
* T em a t d n ia  — ‘Zmienia się szata pstrego 

świata*:
"Sygnatariuszka Funduszu Wolnego Słowa "Rcspubllka" wszczęła ciekawy 

proces sądowy przeciwko "Dienie" w obronie swej "godności i honoru", doma­
gając się zdementowania różnych informacji, uwłaczających... m.in. redakto­
rowi naczelnemu "Respubliki" i obywatelowi RL Vitasowi Tomkusowi. W 
ubiegłą środę odbyła się pierwsza "Szermierka" stron na sali sądowej. W posie­
dzeniu uczestniczyli tylko przedstawiciele stron. Interesów "Respubliki" i Vi- 
tasa Tomkusa broni adwokat I. NekroSius. Ten sam, który przed rokiem 
sądzie zabójców Vitasa Lingysa bronił W. Stawickiego. (...)

Ta ciekawa sytuacja podsunęła tytuł artykułu. Zaiste, zmienia się szata 
pstrego świata! Adwokat, który w ubiegłym roku bronił W. Stawickiego, 
współuczestnika zabójstwa V. Lingysa, jednego z założycieli i wydawców "Re­
spubliki", w roku bieżącym broni ... "Respublikę". Broni przed dziennikiem 
"Diena", w którym pracuje wielu byłych "respublikanów", przekonanych, że 
kontynuują tradycję ówczesnej "Respubliki". Zmienia się szata pstrego świata 
— i dziennik, który chętnie krzyczy, ze sądami "w obronie godności i honoru", 
przy pomocy wielkich kompensat, które powinni płacić d , którzy utracili tę 
godność i honor, duszą go antydemokratycznie nastawieni przeciwnicy wolne­
go słowa, sam ucieka się do takich środków i usiłuje stworzyć wielooddnkowy 
tryler "Święta "Respublika" przeciwko nieuczciwej "Dienie" i jednocześnie nie 
tylko podbudować swój zachwiany prestiż, lecz też zarobić parę litów.

Zmienia się szata pstrego świata... Zmienia się także sens pojęćJ 
Przykładowo, wszystkie słowniki i encyklopedie wyjaśniają, coto jest terroryzm, 
terror., Krótko mówiąc — to określona polityka zastraszania, tłumienia prze­
ciwników przy zastosowaniu przemocy, aż do fizycznego zniszczenia tych prze-, 
ciwników. Po tym, gdy Fundusz Wolnego Słowa zorganizował swoją "antyter-l 
rorystyczną akcję ze świecami" (między innymi czytelnicy wdąż piszą, że przyj 
Archikatedrze nie widzieli poszczególnych sygnatariuszy FWS — może dla te-J 
go, że na takie uroczystości brakuje im wzrostu), podczas której uczczono 
pamięć nie tylko Vitasa Lingysa (znowu "między innymi": organizatorom akcji 
nie starczyło czasu ani pomysłu do odwiedzenia grobu V. Lingysa), lecz i 
pamięć dziewczynki, która zginęła z rąk zboczeńca gwałddela, chłopca, który 
padł ofiarą rówieśnika, możemy tylko rozkładać ręce. Zrozumiały jest ból 
matek, ojców, bliskich, ale nie o tym piszemy. Piszemy o akcji antyterrorysty­
cznej zorganizowanej przez FWS. Terror i przestępstwa kryminalne są podob­
ne, a jednak to różne rzeczy. Jeżeli tego nie zrozumiemy, to wkrótce za ofiary 
terroru (według formalnych oznak) będziemy uważać ofiary wojny gangów — 
jakichkolwiek wysadzonych w windzie "tulpinisów", gdziekolwiek zadźganych 
"szmikinisów". Pojęcia, terminy, kategorie — rzecz abstrakcyjna i dokładna, 
uogólniająca i konkretna. Dlatego, przed końcem dochodzenia może nie 
uważamy za ofiary terroru ani przedsiębiorcy, który zginął podczas eksplozji w 
centrum Wilna, ani "Lietuvos rytas", który na pewien czas utracił swą 
przybudówkę. Ofiarą terroru nie jest także V. Tomkus — "przypadkowo" 
granat na ul. Akmcną wybuchł pod oknami L  Lingiene, a nie V. Tomkusa 
(wtedy część domu należała jeszcze do wdowy zabitego dziennikarza). (...)
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Rolska
Niewiadomy los postępowań w sprawach 

Kwaśniewskiego
— Stwierdzenie SN, te  Aleksander Kwaśniewski złamał prawo podając 

nieprawdą o swym wykształceniu ma niewielki wpływ na prowadzone przez 
Prokuraturę Wojewódzką w Warszawie dwa postępowania sprawdzające 
wobec prezydentarclekla— twierdzi rzecznik prokuratuiy Ryszard Kuciński.

Nie wiadomo, co się stanie z tymi postępowaniami: mogą być one zawie­
szone lub zakoriczyć się odmową wszczęcia formalnego śledztwa. Teoretycz­
nie sprawa m oie leź trafić do Zgromadzenia Narodowego, które Jest władne 
postawić prezydenta przed Trybunałem Słanu.

Kuciński powiedział 11 bm., że uznanie przez Sąd Najwyższy, Iż 
Kwaśniewski nie ma wyższego wykształcenia nie jeat nowością dla prokura­
tury. T e  fakty były nam generalnie znane" —  dodał. Zapytany, Jaki wpływ 
będzie miało orzeczenie SN dla prowadzonych przez prokuraturę 
postępowań, odparł, że  najważniejsze Jest przesądzenie o  ważności wyboru 
Kwaśniewskiego, co oznacza, że od 23 bm. będzie go chronił Immunitet 
związany z  funkcją prezydenta RP. Prezydent może odpowiadać Jedynie 
przed Tiybunałem Stanu, przed którym może go postawić Zgromadzenie 
Narodow e (połączone Izby Sejmu I Senatu) na w niosek Komisji 
Odpowiedzialności Konstytucyjnej.

Warszawska prokuratura prowadzi dwa postępowania sprawdzające (nie 
należy ich mylić z formalnym śledztwem) dotyczące Kwaśniewskiego. Jedno 
dotyczy podania przez niego nieprawdziwego wykształcenia, drugie —-  zata­
jenia w oświadczeniu majątkowym akcji "Polisy" posiadanych przez Jego żonę. 
Według Kucińskiego, w tym tygodniu ma się zebrać sejmowa Komisja Regu­
laminowa I Spraw Poselskich, do której prokuratura zwróciła się o  stanowisko 
w sprawie zatajenia akcji "Polisy".

"Odpychające twarze”
—  Patrzymy na dwie twarze, obie równie odpychające —  stwierdza w  

"Gazecie Wyborczej" Piotr Pacewicz. Dziennikarza razi twarz tłumu, który 
woła, że Kwaśniewski Targowiczanln i modli się na ulicach, by Bóg nie 
dopuścił czerwonej zarazy. Druga z twarzy —  to opalona arogsncjs-prezy- 
den ta •elekta przepraszającego swoich zwolenników za to, że „wielu z  nich 
cierpiało i przeżywało to wszystko,, i jednocześnie odmawiającego jakichkol­
wiek przeprosin wobec tych, którzy — według Kwaśniewskiego —  brutalnie, 
bezwzględnie i nieobiektywnie go atakowali.

Prezydcnt-eiekt dzieli Polskę na swoich, któtym było przykro, i nie 
swoich, dla których szkoda słów. W innym Języku powtarza okrzyk tłumów, 
Aleksander Kwaśniewski publicznie skłamał, a potem kręcił i lawirował. 
Zabrakło mu klasy, a nie wierności Rzeczypospolitej —  pisze autor redakcyj­
nego komentarza. Podkreślając, że prezydent będzie przysięgał Narodowi na 
wartości, które są święte dla wszystkich, Pacewicz uważa, że Aleksander 
Kwaśniewski musi opinię publiczną przeprosić, bez dzielenia na swoich i nie 
swoich, bo złamał reguły demokratycznej gry.

Bośnia
Pierwszy incydent między żołnierzami 

amerykańskimi a Serbami
D o pierwszego incydentu od czasu przybycia wojak IFOR do Bośni 

doszło między patrolem amerykańskim a Serbami bośniackimi. Serbowie nić 
zgodzili się na wejście patrolu na teren kontrolowanej przez nich strefy w 
północnej Bośni. Jak podali przedstawiciele NATO w Zagrzebiu, Serbowie 
tłumaczyli się, że nie zostali uprzedzeni o  rozpoczęciu działalności przez 
patrole amerykańskie.

Wspomniany incydent wydarzył się w pobliżu Brczka I jest pierwszym od 
czasu wylądowania w Tuzli czołówki wojsk amerykańskich wchodzących w 
skład IFOR.

USA -Jzrael
Peres z wizytą w Waszyngtonie

Z wizytą w Stanach jednoczonych przebywa premier Izraela, Szimon 
Peres. Jest to jego pierwsza podróż do USA od objęcia kierownictwa izrael­
skiego rządu po tragicznej śmierci w zamachu premiera Icchaka Rabina.

Peres spotkał się z prezydentem Clintonem. Obaj mężowie stanu po­
twierdzili wolę kontynuacji bllakiej współpracy między obu krajami i procesu 
pokojowego na Bilskim Wschodzie. Kluczowe dla Jego sukcesu Jest obecnie 
porozumienie Izraela z Syrią. Prezydent USA poinformował, że w przyszłym 
tygodniu przybędzie na Bilski Wschód sekretarz stanu, Warren Christophcr, 
aby pośredniczyć w rozmowach między tymi krajami. Christophcr odwiedzi 
w tym celu Damaszek, a następnie przybędzie do Jerozolimy.

UIs z PAoJjbl

Zamach w Madrycie
S z e ś ć  o só b  —  cyw ilów  I w ojsk ow ych  —  p o n io s ło  śm ie r ć , u 

kllkunuścte odn iosło  rany w skutek  najgroźn iejszego  od pól roku zam a­
chu bom bow ego w M adrycie. W śród rannych trzy osoby, w  tym  dziecko, 
si| w ciężk im  stan ie .

E k s p lo z j a  s a m o c h o d u - '  
pułapki w  gęsto  zaludnionej ro­
botniczej dzielnicy M adrytu P u­
e n t ę  d e  V a lle c a i  n a stą p iła  w  
godzinie d u żego  natężenia ruchu. 
D zienn ikarze, którzy dotarli na 
m ie jsc e  z a m a c h u , w td z lo ll na  
Jezdni ciała w ielu  o só b  przykryte 
z ło t ą  fo l ią  te r m ic z n ą ,  k tó re j  
używa się  d o  przykrywania ran­
n y ch , a b y  u c h r o n ić  Ich p rzed  
utratą ciepła.

M inister obrony G u stavo  Su-  
arez Pcrtierra ośw iadczył, ż e  w  
fu r g o n e t c e  w o jsk o w e j ,  k tó ra  
uleg ła  ca łkow item u zniszczeniu  
w skutek eksplozji, zg in ę ło  pięciu  
cyw ilnych  cz ło n k ó w  p e r io n e lu  
Marynarki w ojennej. Z  trudem

przeb iega  identyfikacja zm asa­
krowanych zwłok.

Z a m a ch  n a stą p ił n a  4  dn i  
przed inauguracją rozpoczynają­
ceg o  się  w  piątek  szczytu U n ii E u ­
ropejskiej w  M adrycie, zw iązane­
g o  z  z a k o ń c z e n ie m  p ó łr o c z a  
h iszpańskiego przewodnictwa w  
U nii. N ow o  desygnow any sekre­
tarz generalny N A T O  Javłcr S o ­
lana pow iedział dziennikarzom :  
"ETA zabija kiedy chce. M usim y  
połączyć wysiłki, aby Ją zm ieść z  
powierzchni z iem i”.

D o d a tk o w ą  przyczyną pan i­
ki 1 z a m ie sz a n ia  p o  e k sp lo z ji 
b y ło  to , t e  nastąp iła  o n a  n ied a ­
lek o  szkoły . Z d esp erow an i ro ­
d z ice , w  o b a w ie  o  lo s  uczących

• l f  tam  dzieci, zaczęli ^  
przybywać na mlejKe (rugam.,, 
byli zatrzymywani przez M l  
policyjny.

W  tr a c h  poprzednia m ,, 
chach tcrroryityctnych Ł j ' 
tym roku w  Madrycie 7  o sffl |j§  
lem  Jednego z  nich, dotoiuntm  
19  k w ie tn iu ,  byt p rzy w j^ , 
hiszpańskiej prawicowej i l | S g  
J o se  M arla Aznar, który 
Jednak tylko lekko ranny. H M j  
ranna w  tym zamachu zmarła po 
3  m iesiącach w  szpllulu.

E T A  zaczęła posluglwaj ile
s a m  o c h  o d  a m l-p u ła p k a m i 
w ypełnionym i materiałem HNM 
chow ym  ha początku IM 10. W 
teg o  rodzaju zamachach zginęły 
134 oaoby. Najcięższym zdotych- 
czatow ych  zam achów  byli ckj. 
p lo z j a  s a m o c h o d u  polnego 
środków  wybuchowych w  pobttfaj 
superm arketu Hlpcrcor w Barce­
lonie. Z g in ęło  w ów cjm 2I ortb, 
rannych zosta ło  35. %

K u b a - W f a t n a m  

Komandante ciekawi się reformami

K ubański przywódca M dcl C a­
stro  od b y ł p ięciodn iow ą wizytę w  
W ietnam ie.

W ed łu g  in form acji z  o ficja l­
n y c h  k ó ł  w ie t n a m s k ic h  1 
k u b a ń sk ich  w izy ta  ta  m ia ła  s ię

przyczynić d o  um ocn ien ia  przyja­
c ielsk ich  s to su n k ó w  m iędzy  obu  
państwam i. N ie  p lanow ano podpi­
sa n ia  ża d n e j  u m ow y. K u b ań sk i 
p r z y w ó d c a  sk o n s u lto w a ł  s ię  w  
W ietn am ie  w  spraw ach  reform y

Białoruś

Najważniejsze, że jest parlament partii stanowczo protestuje przedwko Jak i liberałowie M pow is#J* ^
utożsamianiu jej z komunistyczną. pozwolą łamać prawa i

"Gdyby próbować krótko określić wspólnie pizcdwstawiaóJBra jgjj
ten parlament, to  można ty  go nazwać   * ****
—* biorąc pod uwagę większość depu­
tow anych —-  "lewicowym", a n ie  
"komunistycznym", bo to nie byłaby

Zarówno zwycięzcy, Jak I pokonani w białoruskich wyborach parlamen­
tarnych uwaią|^ i t  nąjwałnlcjsze Białoruś ma za sobą— wybrała parlament, 
a więc uchroniła sl{ przed groibą władzy autorytarnej. Realność tą) groźby 
sprawiło, te na drugi plan w wyborach zeszła kwestia podziału mandatów 
między rśinc siły polityczne.

Społeczeństwo poszło do um licz­
niej nlt się spodziewano. Obywstele 
— Jak się dość powszechnie ocenia —  
udowodnili głosowaniem, U nie chcą 
bezpośrednich rządów prezydenc­
kich, zapowiedzisnych przez Aleksan­
dra Łukaszenkę na wypadek, gdyby

Carla ment nie został wybrany. A  nic- 
którzy si)dzjii te  dwie Jesienne tury wy­

borów  były w otum  n ieu fn o śc i  
społeczeństwa wobec prezydenta.

Ostatecznie do 26Ó-osobowego 
psrismentu wybrano 196 deputows- 
nych. W myśl ustawy do ukonstytuo­
wania się parlamentu wystarczy dwie 
trzecie składu. Najliczniejszą grupę 
stanowią deputowani bezpartyjni —
96 osób. Pozostali reprezentują 14 
partii. Domlnuią komuniści (42) i 
przedstawiciele Partii Agrarnej (33).

13 deputowanych reprezentuje kilka 
partii, które bez wahania można 
nazwać demokratycznymi. Pozostali 
pochodzą z partii o  dość niejednozna­
cznym charakterze.

C oraz w iększą  sym patię  wy­
borców zyskiwali "demokraci", z 
których zdecydow ana w iększość  
weszła do parlamentu w ostatniej tu­
rze. Wiosną zdecydowanie największą 
popularnością cieszyli się przedstawi­
ciele Partii Agrarnej i komuniści —  
wtedy zdobyli większość z posiada­
nych dziś mandatów. W niedzielę z 70 
kandydujących komunistów mandaty 
uzyskało tyuco 1 0 1 ani Jeden przedsta­
wiciel Partii Agrarne/ Komuniści li­
czyli na dwa razy więcej miejsc w par­
lamencie nlt uzyskali.

Prawdziwą porażkę —  Jskslę oce­

nia — poniósł Białoruski Front Naro­
dowy. W niedzielę spośród 23 Jego 
kandydatów ani Jeden nie uzyskał 
miejsca w parlamencie.

Scharakteryzowanie wybranego 
parlamentu utrudnia najliczniejsza w 
nim grupa bezpartyjnych. Są Um I 
przedstawiciele nomenklatury, trochę 
reprezentantów wojska, milicji, KGB. 
Niedzielne wybory wprowadziły też 
do tej grupy osoby, na które m ole 
Uczyć irafceja dem okratów, m.in. 
Stanisław a Szuszkiew icza, Pawła 
Danielkę, Stanisława Bogdsnklcwi- 
cza, Henadzls Ksrpenkę I Wiktora 
Oonczara.

"Lewa" strons parlamentu te t nie 
Jest Jednolita. Między Partią Agrarną 
1 komunistami istnieje wiele różnic w 
poglądach na zasadnicze problemy.

Partia Agrarna dopuszcza pry- 
watną uśasność ziemi, opowiada się za 
suwerenna B iałorusią, a lej lider 
powiedział, t e  uwata, l i  Jedynym 
jeżykiem państwowym powinien być 
białoruski. Wielu przedstawicieli tej

wspólnie pizcdwstawJaćimj 
taldm próbom. N ie ukfilfllfiHKI 
zapowiedzi kierowane są

J |  B * t .■ T J p o s ts w a  “ P O ^ JfK n k a
| prawda"— powiedział Jeden z liderów 

Zjednoczonej Partii Obywatelskiej 
(liberałów), deputowany do nowego
psrismentu, Alekasndr Dobrowolski. — _ . _ , —

Dobrowolski uważa, że uda się w Ten konflikt Już się praWjBjMpŁyrh
parlamencie zorganizować dość liczną i będzie narastał w dą|H°^n#j ±c
trakcję opozycyjną ~  niewedług barw j n l e s l e e y ^ N  lew vf l iK 5 5 L..-i. 
partyjnych, lecz poglądów. N ie widzi 
przeszkód we współpracy np. z socjal­
demokracją, choć wiele rożni Ją od 
liberałów. D obrow olski n ie  chce 
powtórzyć —  l ik  mówi —  błędu 
Białoruskiego Frontu Narodowego, 
który, Jego zdaniem, skupił się  na 
utrzymaniu "monopolu na opozycję", 
zamiast na rozszerzaniu wpływów.

Wnystlde podziały będą sięąjawniać 
w toku działania nowej Kady Najwyższej.
Dziś jest ona niezwykle zjednoczona w 
Jednej kwestii: obrony praworządności.
Zarówno komuniści, nawet tak ich orto­
doksyjny lider, Jak Władimir Nowikow,

I  Nic nie wskazuje na to, by^}*Sj!aIi»k 
godził się łatwo dzielić I  Bm He j 
władzę. "Konflikt Jral nW *5ów»l 
lo  prezydent będzie l lj f f lf f in z iil

m ie s ię c y . 
zwydęato może i  
ment, ale raczej trzebslw 
ze ten parlament bed

wyników wyborów w J w 1

1  WytorcreJ I H Lm isji' 
wszep  
zwoła] 
cznia,

obsadzone rKizostS^ę®^*0* ) adc‘ 
cyduje nowa Rada Nąfry1*7* _______

_. i prawdopodoIlW B?^?



,K U R I E R  W I L E Ń S K I " 13 grudnia 1995 r. str. 5

ftjgdomości 
l  kolejnictwa 

^wiązki zawodowe 
w akcji

W koócu roku odbyło się zebranie 
ogólne pracowników spółki o specjal- 
„ym przeznaczenia "L ietuvos 
lelcfinkeliai" z przedstawicielami 
związków zawodowych tej organizacji. 
Omawiano temat — jak wykonywane 
są zobowiązania przedsiębiorstwa wo­
bec pracowników. Przewodniczący 
związku zawodowego K. Brazauskas 
zwrócił uwagę władz spółki na to, że 
niezadowalająco działa ośrodek hand­
lowy. który ma zaopatrywać pracow­
ników w odzież roboczą, obuwie. 
Mówiono też o niepotrzebnym zwal­
nianiu robotników, tym bardziej, że na 
ich miejsce przyjęto nowych. Na 1 listo­
pada w spółce pracowało 17816 osób. 
Z czasem liczba ta  będzie się  
zmniejszać w miarę realizacji Irlandz­
kiego Programu Restrukturyzacji Ko­
lei litewskiej. Spółka stara się zwal­
niając robotnika dać mu inną pracę

Nowa usługa
W spółce U etuvos geleżinkeliai" 

istnieje dział, który udziela informacji 
nie tytko w granicach republiki, ale i 
poza nią. Np. jeżeli jak iem uś 
przedsiębiorcy zaprzepaścił się gdzieś 
w drodze towar, dział informacji za nie­
wielką opłatę odnajdzie go. Informacji 
udziela się przez całą dobę, nr. teł. 69- 
29-44. Ceny są znośne. Np. ustalenie 
miejsca pobytu jednego wagonu ko­
sztuje wraz z VATem 47,2 Lt.

►Bezpłatne leczenie 
i transport

półka "Lietuvos geleżinkeliai" 
podpisała umowę z instytucjami medy­
cznym i odnośnie bezpłatnej pomocy 
lekarskiej swym pracownikom. Będzie 
tk> kosztować przedsiębiorstwo 0,5 min 
li.

Zatroszczono się również o trans­
port- Wszystkim pracownikom kolei 
wydano legitymacje, które pozwalają 
kolejarzom bezpłatnie dojeżdżać do 
PWy. Przejazdy w granicach całej re­
publiki w sprawach służbowych ko- 
®oją symbolicznie 10 LŁ Pracownicy 
totó płacą również tylko połowę ceny 

mundur kolejarsk i, a trzeba 
Siedzieć, że cały komplet kosztuje

Aleksandra* JANUŚKIS

Potrzebna instytucja

Busola w morzu ustaw i uchwał
— Kiedy powstała ta — bardzo 

potrzebna — placówka i jakie są jej 
zasadnicze cele?

— Mamy 2  i pół rolni. W kwietniu 
1993 roku rząd wydał zarządzenie o 
utworzeniu Ośrodka, wyznaczył środki. 
Baza Ośrodka "LITLEX" sprzedaje 
informację o wszystkich podejmowa­
nych w republice od marca 1990 roku 
aktach prawnych. D o tych aktów 
należą: ustawy i uchwały Sejmu, prezy­
denta, rządu, Sądu Konstytucyjnego, 
ministerstw, innych instytucji.

— Nasze ustawy, niestety, zmie­
niają się bardzo często. Czy za każdym 
razem trzeba zwracać się do pańskiej 
Instytucji?

— Nie, klient przychodzi do nas 
praktycznie tylko raz, aby wykupić 
informację bazową, zawrzeć odpowied­
nią umowę. Potem my instalujemy u 
klienta w komputerze informator bazo­
wy, a następnie co tydzień przekazuje­
my mu różnego rodzaju poprawki, 
uzupełnienia, nowe ustawy, uchwały.

— Czy sejm i rząd korzystąją z 
waszych usług?

— Raczej nie. Mają własne bazy in­
formacji, ale pomagamy im w dziedzi­
nach, którymi się nie zajmują, np. druku­
jemy kodeksy, inne dokumenty itp.

— Kim są wasi klienci?
— Na pierw szym  m iejscu 

umieściłbym banki i ich filie. Są wśród 
nich takie jak Państwowy Komercyjny, 
"Vakani", Bank Litwy, Spółdzielczy, 
Rolny, "Litimpeksas", "Snoras", Inno­
wacyjno-Akcyjny, Komercyjno-Kredy- 
towy, "Tauras" i in. Następną kategorię 
klienteli tworzą biura adwokackie, ko­
mory celne, inspekcje podatkowe, am­
basady, konsulaty (w Sejnach, Nowym 
Jorku), zarządy, samorządy miejskie i 
rejonowe, instytucje ubezpieczeniowe, 
firmy ("Rubikonas", "Jan & Co", "Og- 
mios Astra", "Lietuvos -avialinijos". 
"Lietuvos dujos", "Karolinos tauras", 
"Vilniaus Silumos tinklai") i in.

— Czy udzielacie informacji la* 
dziom z ulicy?

— Tak, jeżeli chodzi tylko o zgro­
madzenie informacji na dany temat. Bo

Rozmowa z  dyrektorem O irodka Legalne] Informacji 
Ministerstwa Sprawiedliwości Litwy 

Remlgljusem M OCKEVIĆIUSEM
jeżeli chodzi o tłumaczenie ustaw, ich 
stosowanie, traktowanie — to tym zaj­
mują się adwokaci. Nieraz, gdy przy­
chodzi klient i prosi nas o taką 
informację, skierowujemy go po prostu 
do któregoś biura adwokackiego lub 
innej instytucji. My sprzedajemy 
informację w stanie czystym... "LIT- 
LEX" powstał w czerwcu 1994 roku, a 
ma już na swym koncie około 300 
klientów. Ostatnio wygraliśmy ważny 
dla nas konkurs— obsługiwania Inspe­
kcji Podatkowej.

— To był duży konkurs? Czy są 
jeszcze inne analogiczne placówld, po­
dobne do waszej?

— Chociażby Sejm. Oczywiście, 
ż a rtu ję , gdyż n ie prow adzi on 
działalności komercyjnej i nie udziela 
osobom postronnym informacji. Na­
szym konkurentem jest Teises aktas", 
Biblioteka im. M. Ma2vydasa i in.

— Ile osób praciąje w pańskiej in* 
stytucji?

— Liczba się zmienia, ale zwykle 
około 15*16. Są to prawnicy, finansiści, 
programiści, montażyści.

— Czy nie jest to trochę mechani­
czna praca — gromadzenie, syste­
m atyzow an ie, opracow yw anie, 
rozsyłanie informacji prawniczej?

. — Owszem, ale ktoś musi się i tym 
zajmować. Czasem nawet prawnicy 
tracą się w morzu ustaw. Np. potrzebu­
je  pani znaleźć wszystkie dokumenty 
dotyczące wartości dodanej (VAT). Po 
zainstalowaniu w pani komputerze blo­
ku informaji, znajdzie pani pod hasłem 
"Wartość dodana" wszystkie ustawy 
Sejmu i poprawki do nich, uchwały 
rządu, ministerstw, zainteresowanych 
służb. Normalnie człowiek trąd mnó­
stwo czasu na poszukiwania w "Dzien­
niku Ustaw" potrzebnej informacji, 
częstokroć nie wiedząc, kiedy i jaka po­
prawka do tej ustawy lub uchwały 
została przyjęta. Bp np. ustawa "O 
przedsiębiorstwie" była zmieniana 25

(1) razy, "O prywatyzowaniu maję­
tności" 18 razy, "O prywatyzowaniu 
mieszkań" 10 razy itp.

— Jakie są ceny Instalowania i 
uzupełniania informacji?

 Zainstalowanie bloku podstawo­
wego kosztuje drogo— około 3tys.Ltz 
tym, że są różnego rodzaju zniżki. 
Miesięczne uzupełnianie informatora 
kosztuje 300 Lt, z tym, że tu również 
mogą być zniżki. To droga przyjemność, 
ale ileż czasu zaoszczędza ludziom po­
trzebującym takiej informacji... Rząd 
zobowiązał nas do udzielania bezpłatnej 
informacji wydziałom prawa wyższych 
uczelni. Np. Wileński Uniwersytet otrzy­
muje całą informację bezpłatnie. Stu­
denci mają tu klasę komputerową, więc 
mamy nawet zamiar zorganizować dla 
nich tald kurs informatyki prawniczą. 
Po pierwsze — studentom trzeba 
pomóc, bo nie dadzą sobie rady, po dru­
gie —sami jesteśmy zainteresowani, aby 
przyszli specjaliści umieli radzić sobie z 
materiałem informacyjnym.

— Jeżeli np. potrzebtąję pełnej In­
form acji dotyczącej prywatyzacji 
własności czy zwrotu własności pry* 
walnej — mogę otrzymać u was zbiór 
takich dokumentów?
[ ■} - Oczywiście. To będzie koszto­
wało 1 Lt za kartę maszynopisu. Sama 
pani rozumie, że zbierze się tych kart 
niemało. Ale polityka cen zmienia się, 
będą one niewątpliwie obniżane. Już 
teraz zniżki sięgają 23 proc.

' — Czy wprowadzanie nowej infor­
macji przebiega tylko za pomocą kom­
putera?

— Nie tylko. Podstawowa droga 
informacji — to poczta elektroniczna. 
Ale korzystamy też ze zwykłej poczty 
przesyłając z jej pomocą materiały za­
pisane na dyskietce. Wilnianie mogą 
korzystać z  najprostszego środka 
"transportu"— co poniedziałek w hallu 
Ministerstwa Sprawiedliwości wysta­
wia się skrzynkę z dyskietkami, skąd

nasi klienci mogą brać uzupełnienia in­
form acji... Inną stroną naszej 
działalności jest praca wydawnicza. 
Wydajemy kodeksy, różną inną 
literaturę prawniczą. Nowością są in- 
formatory-zszywacze z wyjmowanymi 
kartami. Zwykłe książeczki ze zbiorami 
ustaw z biegiem czasu pęcznieją od 
wklejanych do nich poprawek. Infor­
mator z metalowymi zszywkami pozwa­
la wyjmować karty z przestarzałym 
materiałem i umieszczać w ich miejscu 
nowe. Mamy zamiar wydawać też 
książeczki tematyczne, np. jak obliczać 
podatki, sprzedać dom itp.

— Te wydania można znaleźć w 
wolnej sprzedaży?

— Tak— Jesteśmy organizacją nie 
dążącą do zysku, ale pracujemy zzyskiem 
Uzyskane środki idą na komputeryzację 
Ministerstwa Sprawiedliwości, rozwój in­
formatyki prawniczej, nowe technologie 
Słowem, co otrzymujemy, wraca do mini­
sterstwa Perpetuum"mobile-.

— Dokąd mąją zwracać się osoby, 
które zechcą skorzystać z waszych 
usług?

~ — Nasze telefony są takie: dział 
gromadzenia i informacji — 61-52-82, 
dział wydawniczy — 62-36-50. Fax —
62-15-23.

Dziękąję za rozmowę.
Barbara ZNAJDZ1ŁOWSKA

NA ZDJĘCIU: dyrektor Ośrodka 
Informacji Prawnej R. Mockevłćius.

Fot. autorka 
(la m . 1626)

Grudniowy numer "Spotkań"
■ Ukazał się grudniowy numer gaze­

ty parafii Św. Ducha "Spotkania". 
Stronę tytułową otwiera artykuł o Ad­
wencie. Publikacja pt. "Serce. Obora 
czy świątynia?" autorstwa sługi Bożego 
ks. Henryka Hlebowicza niezwykle 
ofiarnego duszpasterza na Wileń­
szczyźnie w latach międzywojennych 
też jest nawiązaniem do Adwentu. List 
młodego człowieka zatytułowany 
"Byłem opętany seksem" opowiada o

konsekwencjach czytania, zdawałoby 
się niewinnego, pisma "Bravo". Niezwy­
kle dekawy jest wywiad Teresy Rybickiej 
z księdzem Andrzejem Chilmonem, mi­
sjonarzem z Brazylii, któryponad 3 mie­
siące posługiwał w parafii Sw. Ducha.

J. Jurgi ta Bartusevi£iute z nowicja­
tu sióstr bernardynek w Rudominie w 
swej publikacji nawiązuje do artykułu 
"Spotkanie z trudnym pytaniem" z 
październikowego numeru "Spotkań",

dzieląc się swymi spostrzeżeniami i 
rozważaniami. O historii pewnego 
człowieka, chorego na raka, który przez 
cud widzenia ukrzyżowanego Chrystu­
sa poznał sens cierpienia w tym życiu, 
mówi publikacja pt. "Przez cierpienia i 
śmierć — do pełni życia". W artykule 
"Wileńszczyzny drogi kraj" uczniowie 
VI klasy szkoły podstawowej w Jałówce 
(rej. wileński) opowiadają o jesiennej 
autokarowej Wycieczce po Wileń­
szczyźnie, w czasie której zwiedzili Tur- 
giele, Taboryszki, Miedniki, Borejkow- 
szczyznę, zapoznali się z niezwykle cie­
kawymi ludźmi.

Poza tym stałe rubryki "Stół 
słowa", "Małe Spotkania-dla dzieci", 
"Z życia parafii", "Zżycia kościoła". Z 
tej ostatniej na szczególną uwagę 
zasługuje no tatka o powstaniu 
Zespołu Episkopatu Polski ds. 
Stałych Kontaktów z Episkopatem Li­
twy, którego celem będzie wymiana 
doświadczeń duszpasterskich oraz 
szukanie takich rozwiązań, aby Polacy 
na Litwie i Litwini w Polsce mieli za­
pewnioną jak najlepszą opiekę dusz­
pasterską w swoim ojczystym języku.

Jan LEWICKI

Audrius Stonys -  
najlepszym 

Reżyserem 1995
Młody, wrażliwy, otwarty na świat 

i ludzi "maluczkich", z uporem toruje 
sobie swoją własną drogę obraną w 
kinematografii: dokument, powszed­
niość zderza się ze światem nadreal­
nym, kosmicznym, przemieszanie tych 
światów otwiera przed twórcą obszary 
innej perspektywy.
S  Niedoceniony w swoim kraju, 
(zgodnie z nie pisaną regułą), zabły­
snął w nim nagle po zdobydu parę lat-' 
temu-"Feliksa" za film "Ziemia 
ociemniałych". Nie ugania się za 
ilością (mnogością) tytułów. Obraz 
Przyszłego filmu długo "w sobie wyna- 
*2*"' czasem temat dyktuje mu przy­
padkowe spotkania. Tak było z filmem 
°  wrażliwym samotniku, wilnianinie z 
wyboru, Gruzinie, który się nazywał 
Aleksander Oboładze.

Ten film A udriusa Stonysa 
przeżył swego bohatera. Wcześniej, 
jako jedną z pierwszych swych prac,

nakręcił film o głośnym W Litwie Ojcu 
Stanisławie Dobrowolskisie, pod 
którego urokiem pozostał do dziś.

Długa rozmowa na naszych łamach 
z ich Autorem (młodym, ale nie gniew­
nym) A udriusem  Stonysem 
zaowocowała później szeregiem 
spotkań. Śledziłam pilnie jego dalsze 
kroki twórcze, byłam niejako 
współuczestniczką jego radości i niepo­
kojów związanych z udziałem w festiwa­
lach międzynarodowych (Węgry, Nie­
mcy i in.), wreszcie — z jego nowym 
filmem -r- "Antygrawitacja", który 
pow stał we w spółpracy z 
doświadczonym mistrzem litewskiego 
kina, operatorem Jonasem Griciusem.

Pisałam na naszych łamach o tej 
"Antygrawitacji" z nieukrywanym za­
chwytem. Równolegle, w tym samym 
czasie— na poczytnych łamach dzien­
nika litewskiego "Antygrawitacja" 
Stonysa została bezlitośnie (bez-

myśinie) poddana ostrej krytyce. Parę 
dni temu na zwołanym w Wilnie przez 
Fundację Otwartej Litwy Między­
narodowym Forum Filmowym pod 
hasłem "Czas uwieczniony” Audrius 
Stonys za film "Antygrawitacja" został 
uznany najlepszym reżyserem.

Pierw sze państw o, które 
zauważyło i wysoko oceniło twórczość 
młodego litewskiego reżysera (osobli­
wie za film "Ziemia ociemniałych"), 
była Polska. "Kwartalnik filmowy" pod 
redakcją znanego krytyka filmowego

Janusza Gazdy ukazał osobowość Sto* 
nysa w przekroju monograficznym.

Na obecnym Międzynarodowym 
Forum Filmowym w skład jury arty­
stycznego wchodzili: polski reżyser 
Paweł Kędzierski, duriski pisarz i 
reżyser Lars Mowin, teoretyk i krytyk 
filmowy, autor licznych książek i pub­
likacji o sztuce filmowej Dawid Ro­
binson, operator filmowy Aleksander 

- Burow (Rosja), członek jury artysty­
cznego licznych festiwali między- 
narowych Hans Joachim Schlegiel 
(Niemcy).

Za najlepszą pracę ha Forum uz­
nano film litewskiej pary małżeńsko- 
reżyserskiej D iany i Kornela 
Matuzevićiusów "Za progiem". Za 
najlepszego operatora — Gintasa 
Berźinisa (Łotwa) — film "Prom". 
Specjalną nagrodą został wyróżniony 
reżyser Ivars Selecki (Łotwa) za film 
"Pójście krokodyla". Filmy demon­
strowane w ramach konkursu na 
wspomnianym wyżej Forum (Litwa, 
Łotwa, Estonia i in.) były swoistym 
przeglądem nowych kierunków, 
stylów i form we współczesnej dolcu-” 
mentalistyce filmowej. Zwycięzcami 
zostały: 2 razy Litwa i 2 razy Łotwa. To 
cieszy.

Forum odbyło się pod kuratelą 
niezmordowanej pani Żivile Piplnyte,

członka jury artystycznego konkursów 
międzynarodowych (w niedalekiej 
przeszłości współautorki naszego 
dziennika), znakomitego krytyka fil­
mowego, sukcesywnie poświęcającej 
dużą uwagę i gorące serce młodym 
twórcom litewskiego kina. To—także 
cieszy, osobliwie w naszych dzisiej­
szych, skomercjalizowanych czasach.

Wracając jednak do bohatera na­
szych łamów, Audriusa Stonysa. Nie 
ujawnia swoich planów twórczych .na 
najlepszą przyszłość. Taką ma zasadę 
(artystyczny przesąd?). Dotąd pozo­
staje pod wrażeniem ze spotkania z 
mistrzem dokumentalistyki filmowej 
Jonasem Mekasem. Parę lat temu 
odwiedził go na obczyźnie, latem 
bieżącego roku Jonas Mekas gościł w 
Wilnie, prezentował tu swoje filmy. 
Nie wątpię, że te spotkania z Jonasem 
Mekasem przyniosą kiedyś w pracach 
Audriusa Stonysa bogaty pion w po­
staci — znów że zaskakujących 
zderzeń, skojarzeń, kontrapunktów, 
niezależnie od tego, co lub kto będzie 
tematem jego filmu: czyściciel dachu, 
niemowa, czy dziecko gospodarujące 
samotnie na wyjałowi alej ziemi...

Alwkla ROLSKA 
NA ZDJĘCIU: twórca obrazu 

"Antygrawitacji" Audrius Stonys.
Fot. Bronisława Kondratowicz
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b p i "Podniebne rodeo łf

Jest lo książka o 
przesadach pUolów napi­
sana w dostępnej, prosm 
formie. Krigffca o przygo­
dzie lotniczej (wydawca — 
Damian Mąfsak, Lublin 
1995). "Starałem się w 
sposób zrozumiafy dla sze­
rokiego kręgu odbiorców 

przedstawić współczesnych pilotów samolotów 
odrzutowych, kulisy pracy i służby oraz ich przy­
gody w czasie latania w zespole akrobacyjnym, 
Jak i po odejściu z zespołu pilotażowego I służby 
w pułku myśliwskim — przejściu do pracy w 
innych rodzajach lotnictwa. W tej książce 
pokazuję pilotów Jako zwykłych ludzi, bez 
upiększeń i krążących o nich mitów, z którymi 
można się identyfikować, zrozumieć ich decyle i 
sposób myślenia ludzi odizolowanych herme­
tyczną kabiną od otoczenia I cieszyć się wraz z 
nimi z radości przeżycia— wyjścia cało z przygo­
dy lotniczej” — mówi autor "Podniebnego rodea" 
płk dypL pilot Ryszard Grundman, znany z 
wcześniejszych swoich powieści "Smugi na nie­
bie", "W cieniu skrzydeł" oraz z licznych 
artykułów o tematyce lotniczej. W sierpniu br. 
pan Ryszard Grundman gościł z oficjalną wizytą 
na Litwie. Był uczestnikiem uroczystych ob­
chodów w Śwlędanach 100-rocznicy urodzin 
Franciszka Żwirki, przy oluujl zwiedził Z ułów i 
Wilna

"Skrzydlaty pisarz...". Pułkownik dypL pilot 
Ryszard Grundman mieszka w Warszawie, Jest

uczestniczył we wszystkich reprezentacyjnych po- kabin samolotów poproszono nas do samo- 
kazach 1 defiladach lotniczych. Należał do pler- chodów (w tym czasie podjechał jeszcze jeden) i 
wszej w Polsce grupy pilotażu zespołowego na powieźli całą grupę do portu lotniczego, a 
samolotach odrzutowych ("trójka", "piątka" i "de- właściwie do jego części, w której urzędowała po- 
Ita"). W roku 1963 ukończył Akademię Sztabu licja. Pomyślałem sobie, że coś tu nie gra, skoro 
Generalnego. tak się nami opiekują. Zwróciłem się do Mirka

Na defiladzie 1000-leda Państwa Polskiego Skolimowskiego, który był prowadzącym grupy, z 
prowadził "groty" samolotów naddżwiękowych. pytaniem, czy wie o co tu chodzi. Ale ten wzruszył
Inlęjator pierwszych czynów żołnierskich w Woj­
sku Polskim. Popularyzator lotnictwa wojskowe­
go I sportowego, Laureat Nagrody Literackiej Mi­
n is tr a  O brony N arodow ej, cz łonek  
Stowarzyszenia Autorów Polsldch.

Ryszard Grundman Jest wysoko ceniony

tylko ramionami. Wreszcie zapytano nas, na jakiej 
podstawie wlecieliśmy w przestrzeń powietrzną 
innego państwa i -lądowaliśmy w Atenach. 
Odpowiedzieliśmy nie mniej zdziwieni od nich, że 
na podstawie otrzymanej zgody z ruchu lotnicze­
go. Przecież lecieliśmy po zaplanowanej trasie i we

zasłużonym oficerem Wojsk Lotniczych i Obrony (^rozmowie z niżej podpisaną powiedział:

Polsce nie tylko za działalność publicystyczną I właściwym czasie. Lecieliśmy korytarzem z 
popularyzatorską, ale przede wszystkim — za łącznością radiową zgodnie z przepisami lotniczy- 
deskonałe, fachowe opanowanie zawodu. Przez mi. Proszą nas o pokazanie zgody dyplomatycznej 
szereg lat dowodził lp lm  "Warszawa", był szefem na wlot do ich kraju. Odpowiadamy prawie 
szkolenia I sportu APRL, dowódcą Bazy Lotni- ch ó rem , żp  my nigdy tak ie j zgody nie 
cząj, ostatnio— szefem Służby Ruchu Lotniczego pobieraliśmy, gdyż przechodzi ona telegraficznie 
WLłOP. Ma na swoim koncie około 3 tysięcy drogą międzypaństwową.
godzin lotów ze sterami różnych typów samo- — To załatwiają dyplomaci między sobą —
lotów oraz trzy loty bojowe do naruszających staramy się tłumaczyć.
polską przestrzeń powietrzną samolotów rozpo- — Tak, ale wasza dyplomacja nic takiego nie
znawczych I balonów. załatwiła, bo my nic o was nie wiemy. Jesteście

Za wzorową pracę I służbę odznaczony normalnymi powietrznymi piratami! Nie tylko 
Krzyżem Oficerskim i Kawalerskim Orderu Od- wlecieliście bez zgody do naszego kraju, ale jesz- 
rodzerda Polski, Złotym Krzyżem Zasługi, Ordę- cze znaleźliście się w jego stolicy. Niewyjaśniliście 
rem "Znak Chwały” i In. Prezydent RP nadał mu sprawy nawet na pierwszym naszym lotnisku w 
tytuł "Zasłużonego Pilota Wojskowego". Salonikach. Co z wami teraz zrobić?

Swoimi w rażen iam i w yniesionym i ze 1— Chwileczkę — mówimy— zadzwonimy do
Święclan Ryszard Grundman tuż po powrocie do naszej ambasady i wszystko się wyjaśni 
Jgąfu podB eB łslęz czytelnikami polski mL W — Proszę. Macie do dyspozycji telefon,

wyjaśniajcie.
Powietrznej. Po 42-letniej służbie wojskowej 
przeszedł w stan spoczynku ("stan spoczynku" 
oznacza intensywne pisarstwo). Ciekawa, fascy­
nująca postać.

Ryszard Grundman do Oflcerskkj Szkoły 
Lotniczej w Dęblinie wstąpił w 1949 r. Ukończył 
naukę Jako prymas promoęji roku 1951. Skiero­
wany do historycznego 1 pułku lotnictwa - 
myśliwskiego "Warszawa", w którym od pilota do 
dowódcy pułku, od chorążego do pułkownika,

. pełnił przez 22 lata służbę. W latach 1952-1973

—Szkoda, że nasz pobyt byt bardzo krótkL Sie 
pozwoliło to na wymianę z panią głębszych myśli, 
spostrzeżeń". Nie wątpię, że ciekawych tematów, i 
lo dla wząjemnego zadowolenia, byłoby dużo.

Cóż, mam nadzieję, że przy następnym spot­
kaniu czas nam się może nieco wydłuży. Na 
dzlsiąj — proponujemy Czytelnikom fragment 
książki p. Ryszarda G rund mana "Podniebne ro­
deo", która, Jak powiedział jej Autor, "przy czyta­
niu pozwoli na oderwanie się od codziennych 
trosk I przybliży pracę w lotnictwie".

Nad błękitnym Nilem
Wśród dziesięciu plag, jakimi Bóg pokarał 

Egipt, na ósmym miejscu znajduje się szarańcza. 
Szkodniki te o wadze 7 g, długości 10 cm i 
rozpiętości skrzydeł do 20 cm są zagrożeniem dla 
upraw Afiyld i Eurazji. Średniej wielkości rói 
szarańczy gada dziennie około osiemdziesiąt ton\

towych z powodu dolegliwości kręgosłupa, 
zwolniłem się z wojska i po dwóch latach pracy na 
samolotach rolniczych trafiłem do Afryki skuszo­
ny wysokimi zarobkami — wspomina Remi Kale­
ta.

Pamiętam mój pierwszy daleki przelot na sa-
kukurydzy, co wystarczyłoby na wyżywienie40000 \ molocie typu Gawron. Lot był zaplanowany
ludzi w ciągu roku. Walka z szarańczą środkami 
chemicznymi jest mało skuteczna. Może ją 
zniszczyć jedynie długotrwała susza. W jej wyniku 
ze złożonych na stwardniałej ziemi jajeczek młode 
owady nie mogą wydobyć się na powierzchnię. 
Rozmiar szkód wyrządzanych przez szarańczę ilu­
struje nalot jej niewielkiego roju na południe Ma­
roka w 1988 r., który w ciągu pięciu dni zniszczył 
7000 ton pomarańczy. Jeśli szarańcza nie 
występuje tak masowo, może być przysmakiem 
kulinarnym. Od paru tysięcy lat poczesne miejsce 
w tradycji kucharskiej niektórych narodów zajmu­
je właśnie szarańcza. Jako pokarm zachwalali ją 
już pisarze starożytni. Owady te są nadal przysma­
kiem wielu ludów, głównie afrykańskich. W czasie 
nalotów szarańczy na busz, tubylcy zbierają te 
owady, następnie suszą je, wypełniają nimi worki 
i przechowują w przewiewnych miejscach. 
Smażona szarańcza pojawia się jako przysmak w 
rodzinach australijskich i jest przyrządzana na 
różne sposoby. Smażona w oliwie uchodzi za pra­
wdziwy rarytas. Podobno mięso szarańczy jest o 
wiele smaczniejsze od mięsa krewetki. Do walki z 
tą "ósmą plagą egipską" wynajęci byli również pol­
scy piloci cywilni, wśród nich będący już w rezer­
wie pilod wojskowi, byli członkowie zespołu akro- 
bacyjnego z IPLM "Warszawa".

Gdy niemogłem już lataćna samolotach odizu-

dokładnie z rozliczeniem w czasie, a odcinki drogi 
podzielone na etapy. Celem Afryka. Jednak lotni­
cza przygoda czekała na nas już w tym lode. Życie 
byłoby zbyt proste, gdyby wszystko szło tak jak się 
zaplanowało. Jednego dnia mieliśmy dolecieć z 
warszawskiego lotniska Babice do Krakowa, a 
drugiego dnia do Budapesztu. Z  góry już 
przewidzieliśmy, że w Belgradzie, gdzie mieliśmy 
lądować trzeciego dnia, będziemy musieli 
poczekać na dyplomatyczne zezwolenie wlotu w 
przestrzeń powietrzną Grecji Uprzedzono nas, że 
taką zgodę nam przyślą, a właściwie powiadomią 
o niej kanałami dyplomatycznymi odpowiednie 
służby w Grecji. Zapomnieliśmy o tym po kilku 
dniach, więc nie sprawdziliśmy czy została 
wysłana, wzięliśmy tylko zgodę na przelot z ruchu 
lotniczego i wystartowaliśmy. D o Salonik 
zalecieliśmy około godziny jedenastej, więc jak dla 
Greków dość wcześnie. Zatankowaliśmy samolo­
ty (było nas pięć załóg) i wio dalej do Aten. Tutaj 
podeszliśmy do lądowania bez żadnych zakłóceń. 
Kołując już na ziemi rozglądamy się za samocho­
dem, który powinien nas popilotować na miejsce 
postoju. Widzimy jednak, że podjeżdża sa­
mochód, ale jakiś nietypowy, bo z napisem POLI­
CE. Zastanawiamy się, dlaczego wóz policyjny. 
Może zabrakło im typowych samochodów z 
obsługi lotniska? Samochód poprowadził nas nie 
pod port lotniczy, ale pod hangar. Po wyjściu z

Dzwonimy do ambasady. Zgłosił się sekre­
tarz, który ze zdziwieniem pyta skąd telefonujemy, 
z Polski? Odpowiadamy, że jesteśmy na lotnisku 
w Atenach.

• — A skąd wy w ogóle jesteście? —- pada ko­
lejne pytanie.

■7- Jak to  skąd, z Polski. Przylecieliśmy 
pięcioma Gawronami Druga taka grupa pódąża 
naszym śladem, pewnie już wystartowali z  Salonik.

— Chwileczkę — słyszymy słos w słuchawce 
— porozmawiam z ambasadorem, a wy siedźcie na 
lotnisku, nie ruśzajde się nigdzie, bo my nic o was 
nie wiemy. Nie bjło dla was żadnej zgody dyplo­
matyczną.

,  No i siedzieliśmy tam przez pięć d n i Polkja 
woziła nas i opiekowała się nami jak potrafiła. 
Najpierw byli bardzo rygorystyczni. Wsadzili nas 
do samochodów i zawieźli na posiłek i z powrotem 
na lo tn isko  do części w olnocłowej, gdzie 
przeczekaliśmy do wieczora. Znów nas zgarnęli i 
zawieźli do hotelu — oczywiście pozostawili tam 
nas pod strażą. Myślę sobie, źe chyba pójdziemy 
do ula jak nic. Na drugi dzień, będąc na lotnisku, 
poprosiliśmy o  pozwolenie wejścia do samolotów. 
Tutaj mieliśmy zabrane ze sobą dwa kanistry 
napełnione spirytusem potrzebnym do przemy­
wania -uszczelek. Ulaliśmy trochę do termosu, 
dobraliśmy soku pomarańczowego i ten trunek, 
możliwy już do spożycia, zabraliśmy ze sobą, by 
jakoś uprzyjemnić sobie czas niepewności. 
Siedzieliśmy przy stoliku, a obok przy drugim 
zebrała się cała grupa naszych opiekunów z policji 
P o wypiciu, części rozgrzewającego napoju 
nabraliśmy się przekonania, że nic nam nie 
zagraża. Zresztą samo przyjazne zachowanie na­
szych opiekunów też na to wskazywało. W pewnej 
chwili strzeliło nam do głowy, by sprawdzić, który 
z policjantów, kogo z nas pilnuje. Czy pilnują nas 
wszystkich, czy mają za zadanie pilnować każdy 
innego. Wymyśliliśmy, źe będziemy wychodzili 
kolejno do ubikacji. Wyszedłem pierwszy i po po­
wrocie pytam, któty jest moim opiekunem. Wska­
zali tego, który poszedł za mną. Wkrótce zrobiło 
się wesoło, bo za którymś razem nasi opiekunowie 
zorientowali się, że ich wyłuskujemy.

Po trzech dniach ścisłej opieki byliśmy już z 
opiekunami za pan brat, a oni już wiedzieli, że 
nie jesteśmy szpiegami, a cała sytuacja wynikła z 
niedopatrzenia naszych służb dyplomatycznych.

W ystartow ałem  na sam olocie An-2 % 
miejscowości Heraklion na Krecie. W jakiś kwa­
drans po starcie byłem na wysokości około półtora 
tysiąca metrów. W pewnym momencie mechanik 
lecący ze mną na pokładzie zauważył, że tempera­
tura deju  jest za wysoka. Widziałem na pny. 
rządzie, że faktycznie temperatura przekracza 
normę, sądziłem jednak, źe jest to wynikiem utrzy­
mywania zwiększonych obrotów śmigła podczas 
nabierania wysokości. Osiągnąłem nakazany 
pułap, zmniejszyłem obroty, ustaliłem warunki lo­
tu, ale temperatura deju  była w dalszym ciągu 
wyższa od nakazaną. Teraz zacząłem poważnie 
zastanawiać się nad przyczynami Dookoła woda, 
o  lądowaniu przymusowym nawet nie ma co 
marzyć. Wyższa temperatura oleju utrzymują 
się przez dłuższy czas mogła doprowadzić do za­
tarcia silnika. Wyspa pozostała daleko za nami, 
mieliśmy już za sobą czterdzieści minut w powie­
trzu. Przed sobą mieliśmy jeszcze trzy i pół godzi­
ny lotu nad otwartym morzem. Waham się przez 
chwilę z podjęciem decyąi, ale rozsądek podpo­
wiada: zawróć, nie narażaj siebie i powierzonego 
d  sprzętu. Nawiązałem łączność radiową z wieżą 
kontrolną w Heraldionie i podałem swoją pozycję 
Zawróciłem, ale teraz nie leciałem po prostej do 
lotniska, z  którego wystartowałem. Wybrałem 
najkrótszą drogę do lądu, by potem wzdłuż brzegu 
dolecieć do lotniska. Zawsze to bezpieczniej mieć 
pod sobą piaskowy teren, na którym w każdej 
chwili mogłem przyziemić maszynę. Kreta to 
przepiękna wyspa, ale skalista i przymusowe lądo­
wanie możliwe jest tylko na terenie przygotowa­
nym —  na lotnisku lub brzegu morza. Grecy po 
otrzymaniu sygnału, że zawracamyz trasy, pilnują 
nas teraz dokładnie. Co półtorej minuty pytają o 
sytuację na pokładzie samolotu. Wreszcie 
podszedłem do lądowania. Po obu stronach pasa 
widzę sanitarki i samochody techniczne, a obok 
nich śmigłowiec z pontonem przygotowany do 
startu. Muszę'przyznać, źe byli przygotowani na 
każdą ewentualność. Widać, że traktują takie sy­
tuacje poważnie. Po przyziemieniu samolotu 
pokołow ałem  pod  p u n k t tankowania. 
Zamierzałem po usunięciu defektu jeszcze tego 
samego dnia wystartować ponownie. Wyłączyłem 
silnik, wyszedłem z kabiny i podszedłem do przo­
du samolotu. Zajrzałem pod maskę do chłodnicy 
oleju i .... soczyście zakląłem. W chłodnicy tkwili 
niewinnie źaoliwiona szmata pozostawiona prza 
mechanika, któty wycierając blachy silnikowe 
włożył ją tam, oczywiście z zamiarem zabraniaj*) 
po zakończeniu pracy. Ale o tym ^poTPflwI^Si 
ta'ką zagłuszką- zakrywającą część ch ło d n ij 
wystartowaliśmy do lotu przez morze. To była cal 
przyczyna wysokiej temperatury oleju.

NA ZDJĘCIACH: płk dypL PU. Ryszard 
Grundman, autor "Podniebnego rodea" na o n a  
czystych obchodach 100 rocznicy urodzin F ra iS  
ciszka Żwirki w Święć łanach (13 sierpnia 195S 
r.); tytułowa strona książki.

Fot. i repr. Zbigniew Markowicz

BMUald MIECZKOWSKI jesienią kompanem zabaw  — zgaś świecę i zapal

Powrócę i ulubiona krępa 
grusza

powrócę | krótkowzroczne oczy 
licz do dziesięciu

Gdy przez okno da wreszcie spokój Powrócę a gdy doliczysz—
zegar żem jej gruszki odejdę pomyśl jedyny raz o  mnie
nagle się wychyti — -. bez pytania zrywał— milion razy wrócę
zegar powrócę do mojego dzieciństwa * * •
stary zepsuty

Gdy księżyc-filozof
by się uśmiechnąć Wycinam słowa z  kolorowego

bo śpieszył zawsze beztrosko papieru
i zawoła wracaj stojący i posłuchać przepowiedni staram się
sprężynowym głosem — jedną nogą wróiid by były radosne
powrócę wkałuźy 

przemieni się Ultimatum
i  ciepłe w dotyku 
ja k  ciepłe jest słońce

Gdy zapulsuje w zabijakę-koguła . Zatrzymaj się w bezruchu na twym policzku -
w sadzie krew i  pozostanie zrzuć na chwilę maskę w spacerze we dw oje—

N ie chcę
by słowa m oje byty mozaiką 

~ więcbędę mówił zwięźle: 
kochałem  — owszem 
ale pierwszy raz 
naprawdę
tak od początku świata —

Uśmiechasz się i  mówisz— 
daj spokój— nie było nas 
kochajmy się od dzisiaj

(Ze zbioru "Powrócę", Oficyna Li­
teratów 1 Dziennikarzy "Pod Wiatr" 
W-wa 1992).
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SEOBI
PIŁKA RĘCZNA. Na odbywają- 

jych się w Austrii i na Węgrzech mi- 
Ł w a c b  Świata w piłce licznej ko- 
bjCi w meczach o zakwalifikowanie się 
a, 1/8 finału zanotowano takie wyniki: 
rrediy — Wybrzeże Kości Słoniowej 
^24:14, Angola — USA —  24:23, 
jjponia — Kanada — 31:22, Chiny— 
Brazylia— 30:16.

fOTBOL W Genewie odbyło się 
losowanie grup elim inacyjnych 
piłkarskich mistrzostw Europy-97 
drożyn do lat 16 i 18. Juniorzy walczyć 
tedąW 15 grupach eliminacyjnych. Li- 
p̂ ini wylosowali grupę 14, w której ich 
nwilimi będą piłkarze Irlandii oraz Ir­
landii Płn. Polacy wystąpią w grupie 11, 
gdzie zmierzą się z rówieśnikami z Wa­
lii, Szkocji i Danii Zwycięzcy grup wy­
stąpią w turnieju finałowym, którego 
gospodarzami będ ą  Niemcy. 
Młodzieżowe drużyny podzielono na 
14 gnip. Litwa trafiła do grupy 1 i grać 
będzie ze Szkocją, Walią i Holandią. 
Polacy spotkają się z Danią i Irlandią. 
Finał z udziałem 8 drużyn odbędzie się 
w Islandii.

* FIFA otrzymała fax z Bamako 
informujący, że reprezentacja Mali nie 
wystąpi w eliminacjach piłkarskich MŚ- 
98. Tak więcw losowaniu grup elimina­
cyjnych, które odbyło się wczoraj w 
Paiyżu wzięło udział 170 krajów, nie 
licząc Francji (organizator imprezy) 
oraz Brazylii (obrońca tytułu). Jest to i 
ik rekord absolutny w dziejach MŚ: w 

eliminacjach do poprzednich mi­
strzostw uczestniczyły 144 drużyny.

'* Francuska Federacja Piłki 
Nożnej w ostatniej chwili zrezygnowała

z upierania się przy zakazie wydania wiz 
wjazdowych do Francji dla delegatów 
Nigerii na losowanie MŚ. Nigeria to 
afrykańska potęga futbolowa. Względy 
polityczne sprawiały, że Nigeria była 
ostatnio bojkotowana.

* Prezydent Międzynarodowej Fe­
deracji Piłki Nożnej J. Havelange w wy­
wiadzie zamieszczonym w dzienniku 
"Le Monde” stwierdził, że finały futbo­
lowych mistrzostw świata w roku 2006 
odbędą się w Republice Południowej 
Afryki

NAGRODY. Trójskoczek J. Ed- 
wards do swej bogatej listy osiągnięć 
dodał jedną z najbardziej prestiżowych 
nagród  bry ty jsk ich  — otrzym ał 
wyróżnienie BBC dla najlepszego spor­
towca roku.

NARCIARSTWO. Podczas za­
wód ów wparalelnęjjeździe po muldach 
w Tignes z cyklu Pucharu Świata w na­
rciarstw ie w stylu wolnym wśród 
mężczyzn zwyciężył F. Bertrand (Fran­
cja), a w rywalizacji kobiet triumfowała 
L. Dymczenko (Rosja). Jazda paralel- 
na po muldach jest novum w Pucharze 
Świata. Konkurenci mogą się zmierzyć 
w bezpośredniej rywalizacji na stoku 
jadąc równolegle do siebie po identycz­
nych trasach.

ŁUCZNICTWO. Miła wiadomość 
nadeszła do Warszawy z siedziby 
Międzynarodowej Federacji Łucz­
niczej (FITA). Otóż po zweryfikowa­
niu wyników wszystkich tegorocznych 
zawodów międzynarodowych komisja 
techniczna FITA uznała, że Polak P. 
Szymczak jest rekordzistą nie tylko Eu­
ropy, lęcz i świata w-strzelaniach na 30 
i 70 m oraz w pojedynczej rundzie FI­
T A

Scena z kuchni 
jarskiej

Słynny filozof Pitagoras, żyjący podobno 99 lat, zalecał 
wstrzemięźliwość w jadle i napojach. Można go uznać za 
pierwszego propagatora wegetarianizmu, ponieważ żywił się 
głównie produktami roślinnymi, nie jadał mięsa i nie piłwina. 
Podobno jeszcze starożytni dowiedli, ze jarosze cieszą się 
dobrym zdrowiem i żyją dłużej.

Wiadomo, że aby organizm mógł się prawidłowo 
rozwijać i dojrzewać, powinien on być właściwie i racjo­
nalnie odżywiany. Nie potrzebujemy już. dzisiaj do­
wodów tego, że ważna jest nie ilość, lecz jakość tego, co 
zjadamy.

Litewska Wspólnota Wegetarianów liczy kilka tys. osób, 
Wileński Klub Wegetarianów — ponad 100 aktywnych 
członków. Właśnie z inicjatywy tych organizacji społecznych 
w ubiegłą niedzielę w budynku Domu Nauczyciela w Wilnie 
zorganizowana została wystawa zdrowej żywności. Była to już 
trzecia tego rodzaju wystawa, gdzie o zaletach kuchni jarskiej 
przekonać się mogli również ci, co dotychczas nie wyobrażali 
sobie życia bez mięsa. Stoły zastawione rozmaitością dań 
wcale nie wyglądały ubogo i przedziwne sałatki, pierogi z 
pewnością smakowały zebranym, którzy zjawili się gromad­
nie.

Oprócz pyszności wegetariańskich można tu się było 
zapoznać i nabyć literaturę o kuchni jarskiej, bowiem 
znajomość wartości odżywczej i kalorycznej poszczególnych 
produktów żywnościowych i ich roli w żywieniu pozwala 
dostosować skład potraw do stanu zdrowotnego, jak również 
osobistych upodobań smakowych.

Prezes Litewskiej Wspólnoty Wegetarianów Ksavera 
VaiStariene od 20 lat jest jaroszem i zapewnia, że wegetaria-

TELEWIZJA
'  ŚRODA, 13 G R U D N IA  

LTV
•7.00 — • D zie ń  do b ry. 9.05 —  

Wiadomości w  ję z. niem. 9.30 —  
Wiadomości w  jęz. franc. 10.05 —  Lekcja 
muzyk!. 10.50 —  N/ideofilm “Krewni* (3-4). 
17.05— Edukacyjny program dla dzieci z  
jfz. ang. 17.20 —  Muzyka i my. 18.00 —  
Wiadomości. 18.10 —  8. Inspektor Sie­
kiera". 18.35 —  Słowo chrześcijanina. 
1M5— Wiadomości (ros.). 19.00— Pro­
gram dla dzieci 19.15 —  Zdrowie na co 
dzień. 19.35— Tełeforum. 20.30— Pano­
rama. 21.00 —  Sport 21.15 —  Loteria 
‘Perta*’. 21.25 —  Program pubL-paychol.
22.25 —  FHm fab. ‘Wstrętni, brudni, źli" 
(Mochy). Podczas przerwy— o 23.15 —  
Wiadomości wieczorne.

LNK
7.00— Poranne kokt 9.05—  8. "Bez 

tomu jest źle”. 17.00 —  Czas. 17.20—  
T*ngomania 17.40— "Show bulwarowe”.
18.10— Filmanim. 18.35— S. “Bez domu 
Nt ikr. i».30 —  Cztery koła 20.00 —  

20.45— 7V shop. Anonse. 21.00 —  
^"Syreny". 2f.50 —  "Radzieckie kroniki”. 

—  S. “Monstra". 23.15 —  Film M>. 
urodzin*.

BAŁTYCKA TV
7.00 —  s . “Manuela”. 7.30 —  8. "Tak 

J J t  się kręci*. 18.15 —  Nowości 
“% K e . 18.20 —  Film anim. 18.30 —  
J * *  walki wschodniej. 19.30 —  Sensa- 
JJ sportowe. 20.00 —  “PORI Jazz-95". 
7* ?0 —  S. “Manuela". 21.00 —  8. T a k  

Się kręci". 21.50 —  Nowości 
JJJWfc 22.00—  S. "Manuela". 22.30 —  

waM wschodniej. 23.30 —  Świat

rr T E L E -3
I  i -  30 GNN (ang.). 8.00 —  Fdm 
U f i - s .  “Santa Barbara”. 9.30 —  
m g ^ fejCeleste". 17.00 —  TeleteksŁ 
W ra ^ -M U z y k a . 18.00 —  "Patrzmy 
uważniiaf*. 18.30 —  Kalejdoskop europej­
ski. 19.00 —  Muzyka. 19.15 —  100 proc. 
19.30'— S. “Santa Barbera*. 20.30 —  Film 
anim. 21.00 —  Wiadomości. 21.15 —  
Nowości sportowe. 21.30 —  8. "Kobra". 
22-30 —  Muzyka. 23.00 —  Wiadomości.
23.15 —  Nowości sportowe. 23.25 — 100 
proc. 23.40 —  Show Guinnessa 

W IL E Ń S K A  T V
8.05— Wiadomości z Wilna. 8.20 —  

90X60X90.8.40 —  Nie z tej nogi... 8.55 —  
Moja historia. 9.40 —  S. "Jeden do 
dziesięciu". 10.05 —  Patrol drogowy. 
10-20— Skandale tygodnia. 10.50— Kurs 
dolara. 11.00 —  Film anim. 11.50 —

90X60X90.12.05 —  Film fab. “Wiosna na 
uOcy Zarzecznej*. 13.45 —  Apteka. 18.00
—  8. "Jeden do dziesięciu". 18.30 —  Dziś. 
w  miasteczku. 18.50 —  Program "Ja sa­
ma". 19.50 —  Film fab. "Melodramat z 
zamachem". 21.10— C N N ”StyT.21.30—  
"S. Grinkow . W iek, zap rze cza ją cy 
śmieref. 21.50 —  Film fab. “Nocny upaT.
22.45 —  Nowości postmuzytd. 23.00 — ■ - 
Dziś w  miasteczku". 23.15 —  Program 
muz. "światowe święto mody".

KOWIEŃSKA T V
7.00 —  Ekspres poranny-1. 7.15 —  

Program inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj".
8.30 —  8. "Kameleony*. 9.00 —  Ekspres 
poranny-2.9.30— 8. “Czarownica*. 18.00
—  Telenotes. 18.30 —  8. "Czarownica*.
19.30— Telenotes. 20.00— Wiadomości.
20.20—  FHm anim. 20.30— ABC zdrowia
21.00 —  8. "Drużyna A*. 22.00 —  8. K a ­
meleony". 22.30 —  Telenotes. 22.40 —  
Program inf. “Przedsiębiorczość dzisiaj". 
22.55— Melodie wieczorne. 23.00— Film 
fab. "Kurier".

I KANAŁ
5.00 —  Poranek. 7.30 —  Wybory 

1995. 8.00 —  Dziennik. 8.15 —  8. "Ko­
bieta z  tropików”. 9.00 —  Co? Odzie? 
Kiedy? 10.10 —  W  świeci® zwierząt
10.45 —  Film anim. 11.00 —  Dziennik.
11.10— "Mir". 11.55 —  Film fab. "Nikołaj 
Wawiłow” (4). 13.15 —  8. Trzydzieści 
spraw majora Zemana". 14.00 —  Dzien­
nik. 14.20—  Film anim. 14.40—  Kaktus 
i Co. 14.50 —  Do Mi Sol. 15.10 —  Zew 
dżungli. 15.35 —  8. "Heiene i chłopcy".
16.00 —  Tet a tet 16.30 —  Siedem dni 
w  sporcie. 17.00— Dziennik. 17.20— 8. 
"Kobieta z  tropików”. 18.05 —  Wybory 
1995. 18.35 ]—  Te le g ra  "Odgadnij 
melodię”. 19.00 —  Tem at 19.45 —  Do­
branoc, dzieci. 20.00 —  Czas. 20:45 —  
Film fab. "Czekaj i pamiętaj" (3). 21.50—  
Klub prasowy. 22.45 —  Program muzy­
czny. 23.00 —  Dziennik. 23.10 —  8. 
“Służba telewizyjnych wiadomości". 0.05
—  Siedem dni w  sporcie. 0.35 — I. Saru- 
chanow.

T V  POLONIA
10.00 —  Wiadomości. 10.10 —  Pro­

gram dnia. 10.15 —  “Ciuchcia". 11.00 —  
"Droga* —  serial prod. polskiej. 12.00 —  
*W okolice Stwórcy* —  program redakcji 
katolickiej. 12.30 —  Historia  —  
współczesność. 13.00 —  Wiadomości. 
13.10 - t  "Agrobiznes". 13.15 —  Program 
dnia 13.20 —  "Zdaniem obrony” —  serial 
prod. polskiej. 14.35 —  Reportaż o Polo­
nii: "Stefan Kbrbońsłd”. 15.15 —  Sejmo- 
graf. 15.25 —  Rozmowa dnia 15.55 —  
Program dnia 18.00 —  Panorama 16.30
—  "Raf —  program redakcji katolickiej'.

Elotki-anegdotki
Nuda

Gdy królowi Stanisławowi 
Leszczyńskiemu (1677-1766) powie­
dziano, że jego zięć król francuski Lu- 
Bwik XV ma kochankę w osobie marki­
zy de Pompadour, w której jest bardzo 
zakochany, odpowiedział: "Znam dwie 
najnudniejsze królowe — to moja 
córka i moja żona".

G rz e c h y  I cnoty
Papież Sykstus V zlecił jakiemuś 

malarzowi wymalowanie "siedmiu 
grzechów głównych", lecz gdy zlecenio­
dawca zwlekafcz zapłatą, malarz 
domalował grzech ósmy: niewdzię­
czność. Spostrzegłszy to papież kazał 
artyście namalować "siedem cnót 
głównych" i ósmą— cierpliwość.

17.00— "Krzyżówka szczęścia"— teletur­
niej. 17.30-—  Historia: "Na odsiecz Lwo­
wa” —  reportaż. 18.00 —  Tełeexpress.
18.15 —  "Na polską nutę” —  program dla 
dzieci. 19.00 —  Teatr sensacji i faktu: 
"Człowiek, który wiedział jak się to robi"'—  
autor Dorothy Leigh Sayers. 19.40— Film 
dok. 20.20 —  Dobranocka. 20.30 —  
Wiadomości. 21.00 —  "Bogumił Kobiela
—  wspomnienie* —  fHm dok. 21.30 —  - 
‘Konkursowe wspomnienia —  Kevin Ken- 
ner“. 21.50— "Dziennik T V  —  satyryczny 
program Jacka Fedorowicza. 22.00— Pa­
norama 22.30 —  "Matka Królów” —  film 
fab. prod. polskiej. 0.25 —  Program na 
czwartek. 0.30 —  “Robotnicy'80“ — ■ film 
dok. 2.05 —  Panorama

TYP-1
10.00— Wiadomości. 10.10— Mama 

i ja  10.25— Gimnastyka. 10.30— Domo­
we przedszkole. 10.55— Porozmawiajmy
0 dzieciach. 11.00 —  “Sława" —  serial 
prod. USA. 11.50 —  Muzyczna Jedynka
12.00 —  Poradnik petenta 12.15—  Ryby
1 rybld. 12.30 —  Spotkanie— magazyn 
osób niepełnosprawnych, ich rodzin i 
przyjaciół 13.00-*-Wiadomości. 13.10 —  
Agrobiznes. 13.15 —  Magazyn notowań. 
13.40— Chochlikowe psoty, czyli zmaga­
nia z  gramatyką. 13.55 —  Dwie strony 
obrazu —  Jacek Siennicki. 14.05— Gość 
dnia 14.10 —  Dni ulatują a ja pozostaję: 
Guilłaume Apollinaire —  widowisko po­
etyckie. 14.35— "Jurek"— film dok. 15.15 
;— "Wielki objazd siostry Wendy" —  serial 
prod. angielskiej. 15.25—  Lumen 2000 —  
serial dok. prod. USA. 15.50 —  Program 
dnia 16.00 —  Kraina łagodności —  pro­
gram poetycko-muzyczny. 16.30 —  "Mo­
da na sukces" —  serial prod. USA. 17.00
—  Dla młodych widzów —  Raj. 17.25 —  
Dla dzieci: Party —  tura 17.50 —  Kalen­
darium XX wieku. 18.00 —  Tełeexpress.
18.20 —  Miliard w  rozumie —  teleturniej.
18.50 —  Z  kamerą wśród zwierząt 19.10
—  "Słoneczny patrol"— serial prod. USA.
2 0 .0 0  —  W ie czo rynk a . 20.30 —  
Wiadomości. 21.10 —  "Ostatni prom" —  
film fab. prod. polskiej. 22.40 —  Puls dnia
22.05 —  Program muzyczny. 23.35 —  Ja­
cek Fedorowicz nadaje, czyli Dziennik Te­
lewizyjny 1985-87. 24.00 —  Wiadomości. 
0.20 —  "Godność" —  film fab. prod. pol­
skiej. 1.50 —  Skąd ta wrażliwość —  pro­
gram Katarzyny Suchcickiej. 2.25 —  Lu­
men 200 —  serial prod. USA.

C Z W A R TE K , 14 G R U D N IA  
LTV

7 .0 0  —  D zie ń  d o b ry. 9.05 —  
W iadom ości w  ję z. nlem . 9.35 —  
Wiadomości w  jęz. franc. 10.05 —  8. In ­
spektor Siekiera". 10.30 —  Edukacyjny 
program dla dzieci z  jęz. ang. 10.45 —  
Videofilm "Krewni" (5-6). 17.05 —  8. "Uli­
czny zgiełk". 17.30 —  Trembłta 18.00 —  
Wiadomości. 18.10— Apel. 18.30— Rząd 
postanowił. 18.45 —  Wiadom ości 
(ros.).19.00 —  Program dla dzieci. 19.25

, —  Tetearteł. 20.10 —  Nie ma tego złego, 
co by na dobre nie wyszło. 20.30— Pano­
rama 21.06 —  Sport 21.15 —  9 rzemiosł
22.00 —  Telegra "Ostatnia szansa". 22.28
—  Demokracja przeszkód. 23.15 —  
Wiadomości wieczorne. 23.30— Program 
dla miłośników piłki nożnej "22".

LNK
7.00 —  Poranne koło. 9.05 —  S. “Bez

domu jest źle*. 17.00 —  Czas. 17.20 -f- 
Program inf. roz. “Wiadomości z Hollywo­
odu”. 17.50 —  Program muz. "Wszystko".
18.10— Filmanim. 18.25— S. "Bez domu 
jest źle". 19.30 —  "Na jednym końcu ha­
czyk...". 20.00—  Czas. 20.45 —  I V  shop. 
Anonse. 21.00—  Film fab. "światło dzien­
ne". 22.45— S. "Monstra". 23.15— Kome­
dia (USA).

BAŁTYCKA TV
7.00 —  S. "Manuela". 7.30 —  S. T a k  

świat się kręci". 18.15 —  Nowości 
bafeydde. 18.20— Filmanim. 18.30— Gra 
muz. "Szczęśliwa ręka*. 19.30 —  NBA: 
Spojrzenie z bliska 20.00 —  świat głupot
20.30 —  8. "Manuela*. 21.00 —  8. T a k  
świat się kręci". 2 t.5 0  —  Nowości 
bałtyckie. 22.00— S. "Manuela". 22.30 —  
Film fab. "Interesy państwa". (Franc. 
Wiochy).

TELE-3
7.30 —  CNN (ang.). 8.00 —  Film 

anim. 8.30 —  S. "Santa Barbara". 9.30 —  
8. "Maria Celeste*. 17.00 —  TeleteksŁ
17.30 —  8. "Buntownik-3". 18.30 —  8. 
"Okawango". 19.00 —  Okno na przyrodę. 
19.15 —  100 proc. 19.30 —  S. "Santa 
Barbara”. 20.30 —  Film anim. 21.00 —  
Wiadomości. 21.15 —  Nowości sportowe.
21.30 —  Cykl dok. *KGB... czynna sowie­
cka tarcza i miecz”. 22.30 —  Muzyka
23.00 —  Wiadomości. 23.15 —  Nowości 
Sportowe. 23.25 —  100 proc. 23.40 — : 
Dzikie Południe.

WILEŃSKA TV
8.05 —  Wiadomości z Wilna 8.20 —  

90X60X90.8.40 —  Nie z  tej nogi... 9.25 —  
Ranking restauracji. 9.40 —  S. "Jeden do 
dzięsięciu". 10.05 —  Patrol drogowy.
10.20—  Nowy Jork! Nowy Jorki 10.50 —  
Kurs dolara-11.00 —  Film (ab. "Nocny 
u paT 11.50 —  90X60X90. 1205 —  Film 
fab. "Melodramat z zamachem*. 13.15 —  
Film anim. 13.45 —  Apteka 1800 —  S. 
■Jeden do dziesięciu*. 18.30 —  Dziś w 
miasteczku. 18.50— FHm fab. "Drobnostki 
życia". 19.50 —  Sport tygodnia 20.20 —  
Film fab. "Czlnganczhuk" —  Wielki Wąż".
21.50 —  Film fab. "Nocny upaP. 22.45 —  
Program o energetyce. 23.00 —  Dziś w 
miasteczku. 23.15 —  Wszystko to —  rock 
and-roU.

KOWIEŃSKA TV
7.00 —  Ekspres poranny-1. 7.15 —  

Program inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj".
8.30 —  S. “Kameleony". 9.00 —  Ekspres 
poranny-2.9.30— S. “Czarownica". 18.00
—  Telenotes. 18.30 —  8.* "Czarownica".
19.30— Telenotes. 20.00— Wiadomości.
20.20 —  Film anim. 20.30 —  Wizja 21.00
—  8. "Policjanci z Miami”. 22.00 —  S. 
■Kameleony*. 22.30— Telenotes. 22.40—  
Program Inf. "Przedsiębiorczość dzisiaj” 
22.55 —  Monologi wieczorne. 23.00 —  
Film fab. *Sprawa morderców z urwi- 
ska*(USA).

I KANAŁ
5.00 —  Poranek 7.30 —  Wyboryl

1995.8.00— Dziennik. 8.15— 8. 'Kobieta 
z tropików. 9.00 —  Temat 9.45 —  Klub 
podróżników. 10.30 —  FHm anim. 10.401 
— Smak 11.00— Dziennik 11.10— "Mir*. 
11.50—  Film fab. "Nikołaj Wawiłow" (5). I
13.15 —  8. Trzydzieści spraw majora Ze­
mana". 14.00 —  Dziennik 14.20 —  S. 
anim. 14.40 —  Lego-go. 15.10 —  Tin to- 
nlk 15.35 —  S. "Heleno l chłopcy*. 16.00

—  Lekcja rocka 16.30 —  Siedem dni w 
sporcie. 17.00 —  Dziennik. 17.20 —  
S.-Kobieta z  tropików*. 18.05 —  Wybory 
1995. 18.45 —  Loteria "Milion". 19.05 —  
“My*. Program W. Poznera 19.45 —  Do­
branoc, dzieci 20.00 —  Czas. 20.45 —  
FHm fab. "Czekaj i pamiętaj* (4). 21.50 —  
'Parlament Ar ba tu". 22.30 —  Urywki 2 
programów "Dzikie pole". 23.00 —  
Dziennik 0.05—  Muzyczny wóz.0.50—  s 
Siedem dni w sporcie. 1.20 —  Program 
muzyczny.

TV POLONIA
10.00 —  Wiadomości -10.10 —  Pro­

gram dnia 10.15 —  "Na polską nutę" —  
program dla dzieci. 11.00 —  "Robotni- 
cy’80" —  film dok 12.30 — "Historia- "Na 
odsiecz Lwowa" —  reportaż. 13.00 —  
Wiadomości. 13.10— "Agrobiznes". 13.15 
|—  Program dnia 13.20 —  "Matka Królów”
—  film fab. polskiej. 15.15 —  "SejmograT.
15.25 —  Rozmowa dnia 15.55 —  Pro­
gram dnia 16.00 —  Panorama 16.30 
Magazyn katolicki. 17.00— Muzyczna Je­
dynka 17.30 —  Historia 18.00 —  Tełeex- 
press. 18.15 —  "WOW" —  serial dla 
młodych widzów. 18.45 —  Filmy animo­
wane dla dzieci. 19.00 —  "Królowa Bona"

rg —  serial prod. polskiej. 20.00 — “Auto-Mo- 
to-łOub". 20.20 —  Dobranocka 20.30 —  
Wiadomości 21.00 —  Studio kontakt.
21.30 —  “Męski striptiz". 22.00 —  Panora­
m a 22.30—  Czwartkowy leatr satelitarny: 
“Noc w Walpurgii albo kroki Komandora* 
autor Wieniedikt Jerofiejew. 0.35 —  Pro­
gram na piątek. 0.40 —  Przegląd publ. 
1.40 —  Panorama

TVP-1
10.00— Wiadomości. 10.10— Mama 

I ja  10.20 —  Gimnastyka buzi i języka
10.30 —  Domowe przedszkole. 10.55 —  
Porozmawiajmy o dzieciach. 11.05 —  
"Prawnicy z Miasta Aniołów" —  serial kry­
minalny prod. niemieckiej. 11.50—  Muzy­
czna Jedynka 12.00 —  Gotowanie na 
ekranie. 12.20— To jest łatwe —  oczko w 
prawo, oczko w lewo. 12.30 —  Kwadrans 
na kawę. 12.45 —  Żyć bezpieczniej. 13.00

L f - Wiadomości. 13.10 —  Agrobiznes.
13.15 —  Magazyn notowań. 13.40 —  
Tętno pierwotnej puszczy" (3). 14.10 —  
Robinsonowie (festyn archeologiczny w 
Biskupinie). 14.25— W rajskim ogrodzie. 
14.40 —  “Zwierzęta świata* —  serial dok 
prod. nowozelandzkiej. 15.10 —  Taki 
pejzaż —  Góry Świętokrzyskie. 15.35 —  
Brzuch. 15.50 —  Program dnia 18.00 
Potop popu —  magazyn muzyczny. 16̂ 3 
—  "Max GHck* (2 / 2 ^
]dyjsl^j^jl7.00^K' D|a młodych widzów. | 

Mistrza 17.25 —  Dla l 
__|źwterząr —  teleturniej. 17.50

  idarium XX wieku. 18.00 —  Telo-
expr<fe3. 18.20 —  Filmidło —  magazyn 
filmowy. 18.45 —  Klinika zdrowego I 

^człowieka. 19.10 —  Tata Major" —  serial 
komediowy prod. USA 19.35 —  Magazyn 
katolicki. 20.00 —  Wieczorynka 20.30 —  
Wiadomości. 21.10— “Ekstradycja"— se­
rial sensacyjny prod. TVP. 22.10 —  
Wieczór publ. 23.20 —  Jacek Fedorowicz 
nadaje czyli Dziennik Telewizyjny 1985- 
67. 23.45 —  Diariusz —  magazyn rządo­
wy. 24.00 —  Wiadomości gospodarcze.
0 .1 5 --Pegaz— tygodnik kulturalny. 0.40 
—  "Żeby Ky/-■iks była Polską, Solidarność 
Solidarnością.

nizm korzystnie wpływa nie tylko na stan zdrowia człowieka, 
lecz również wywyższa go duchowo.

Aby się przekonać o dużych możliwościach przyrządza­
nia smacznego i pełnowartościowego posiłku w ramach ku­
chni jarskiej, wystarczy "przeprowadzka" z kuchni pełnej 
wędlin i wszelkich rodzajów mięs, do kuchni, w której króluje 
ziarno i kasze, nasiona strączkowych i oleistych.

Mirosława JANUSZKIEWICZ 
Fot. Marian Paluszkiewicz
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Największy wybór usług w zakresie ubezpieczeń 
osoby i majątku. Nowe rodzaje ubezpieczeń, 

niższe taryfy.

S p i ^
INFORMACJA:

Wilno — 
Kowno — 
Kłajpeda — 
Szawle— 
Poniewież — 
Olita —

teL:
teł.:
teL:
tel.:
tel.:
tel.:

619-619, 629-190 
203-241, 209-256 
213-955, 293-261 
429-755, 433-497 
64-831, 64-863 
33-61, 39-96

w filiach wszystkich pozostałych miast i rejonów.

Codziennie 

w "Kurierze Wileńskim" 
możesz zamieścić drobne prywatne 

ogłoszenie do 5 słów za darmo!
kupon.................................................................................

Po wypełnianiu powyżej zamieszczonego kuponu z 
treścią ogłoszenia prosimy go wyciąć I wysłać na adrea re­
dakcji.

2056 VHnlus, Lalsv6s 60,
"Kurier WUeAskr, dział reklamy, tel. 42-69-63.

W yrazy szczerego współ­
czucia rodzinie Zmarłej z  po­
w odu zgo nu byłej w spół­
pracowniczki

mu _  Janiny
ADAMOWICZ

p ilP składa zespół

‘Kuriera Wileńskiego*

WILEŃSKA WYZSZA SZKOŁA POLICYJN A MSW FU. 
PRZYJM UJE SŁUCHACZY NA 1996 ROK SZKOLNY

Szkoła szykuje policjantów (okres nauczania 10 
miesięcy) i dzielnicowych inspektorów policji (rok nauki 
po zdobyciu zawodu policjanta).

Na pierwszy rok studiów przyjmuje się obywateli Re­
publiki Litewskiej i osoby urzędowe systemu spraw 
wewnętrznych RL w wieku od 18 do 30 lat. Wstępujący 
powinni władać językiem państwowym i mieć średnie 
wykształcenie.

Słuchaczom po zakończeniu pierwszego stopnia stu­
diów przyznaje się kwalifikacje policjanta. Po ukończeniu
I stopnia osoby mogą być przyjęte w drodze konkursu na .
II stopień. Absolwenci, po pomyślnym zakończeniu II sto­
pnia studiów, otrzymują kwalifikację prawnika średniego 
ogniwa i dyplom o ukończeniu wyższej szkoły.

TR Y B  S K ŁAD AN IA D O K U M E N TÓ W
Chętni pobierania nauki w szkole do 10 stycznia 1996 

roku składają podanie na nazwisko kierownika terenowego 
komisariatu policji i następujące dokumenty:

■ — życiorys,
— świadectwo o wykształceniu średnim (oiyginał 

świadectwa dojrzałości),

— : 4 zdjęcia wielkości 3x4 i jedno— 9x12,
.— zaświadczenie o stanie zdrowia, wydane przez cen 

tralną komisję ekspertów medycznych MSW (skierowani 
na komisję dają wspomniane instytucje MSW),

— dokument, potwierdzający staż pracy (jeżeli je*t\
— dowód osobisty obywatela Republiki Litewskiej

W S TĘ P N E  T E S T Y  I EGZAMINY
Wstępujący na specjalność policjanta odpMfS 

dają z ogólnych testów (głównie znajomości języka 
litewskiego, matematycznej logiki) i sprawdzian * 
przygotowania fizycznego (bieg na 3  lub 1 km dla 
mężczyzn i , 2 lub 0,5 km dla kobiet, 100-metrotty 
sprint lub bieg na 100 m ze strzelaniem w 10-metro- 
wych odstępach , podciąganie się  na drążku dla 
mężczyzn, pompki od oparcia dla kobiet).

Początek wstępnych testów I egzaminów 22 stycznia 
1996 r.

Początek roku szkolnego 1 lutego 1996 r.
Szczegółowa informacja pod numerem teL (8-22) 61 

14-17,61-51-41.
____________________________ (Zam. 1829)

\ KUPIĘ i
dokumenty na zwrot 

działki gruntowe] 
w  Wilnie, 

yilnlus, tel. 0 3 -3 S * O .|

© Wizy do Rosji, 
na B iałoruś 
i U krainę 
Podróże kom er­

cyjne do Moskwy i 
na U krainę (autokarem "mercedes") 

Zaproszenia ńa Litwę dla cu­
dzoziemców załatwiamy w ciągu 
jednego dnia. !1

Tel. (8-22^61 -21-55. - '
(Zam. 1-B)

SPRZEDAM 
po dobrej cenie dom w Zuju- 

nach.
Tel. 61-52-29.

(Zam. 1033)

POSZUKUJĘ 
pracy w kiosku.
TaL 58-52-47.

(Zam. 1641) .

KUPIĘ
samochód ZAZ-968-M, nowy lub 

1994-95.
Vilnius, tel. 46-85-30 od godz. 

18.00.
(Zam. 1643)

FACHOWO 
FOTOGRAFUJĘ 

wesela i inne uroczystości.
TeL 77-58-41, 42-90-81, 23-92- 

25.
(Zam. 361-D)

W(izytówki, papiery firmowe 
Laminowanie (nawet plakaty) 
Laminowane wyroby

(cenniki, tabliczki dla sklepów, barów)

Savanoriy pr. 16

Tel. 23-64-39,23 09 62 i M . V W / / f l  
(naprzeciw kina "Vlngtsm)  •'

KIEROWCA 
poszukuje praey, ma euro­

pejską wizę.
Tał. 41-28-47.

(Zam. 353-D)

ZATRUDNIĘ ELEKTRYKA.
Tał. 72-32-88.

(Zam. 354-D)

SPRZEDAM  niedrogo sa­
mochód marki "Opoł-Rekord".

Ta. (8-217) 5-18-29.
(Zam. 355*0)

INTERESUJĄCA PRACA 
duża zarobki.
TaL 44-80-62.

(Zam. 356-D)

WYDZIERŻAWIMY
suterenę.
Tel. 77-53-57,48-02-98.

(Zam. 357-0)

Młody kierowca
POSZUKUJE PRACY 

(ma kategorię B, C).
TaL 58-51-47.

(Zam. 356-D)

NIEDROGO REMONTUJĘ 
maszyny do szycia.
TeL 41-38-06.

(Zam. 359-D)

SYLWESTROWA PODRÓŻ 
do Czach, Sylwester w Wilnie. 
TaL 81-34-24.

(Zam. 360-D)

WYDAM POKÓJ.
. TaL 75-78-87./

(Zam. 362 D)

WESELNI MUZYKANCI.
Tal. 77-38-39.

(Zam. 363-D)

WEZMĘ 
kiosk w dzierżawę.
Tal. 44-58-07.

(Zam. 364-D)

SZUKA PRACY 
kierowca kategorii “B“. 
Tal. 45-82-77.

(Zam. 36S-D)

SPRZEDAM 
samochód ZAZ 968-M. 
TaL 45-82-77.

(Zam. 367-D)

SPRZEDAM 
4 arkusze blachy 2X1 m 

(grubość 0,8 mm).
TeL 26-61-43.

(Zam. 368-D)

ZATRUDNIĘ 
w y k w a lif ik o w a n e g o  

kierowcę. Tel. 72-32-66.
(Zam. 370-D)

: Poznajmy się i
i —

30-letni mężczyzna (wzrost 190 
cm) Polak, kawaler z poważnym za­
miarem pragnie zapoznać się z 
dziewczyną lub kobietą do lal 28.

Pisać na adres: Władysław 
Wójcik, Ulorni 8a-30,4580 Alytm

(Zam. 2-M)

Ożenię się z  Polką po trzydzie­
stce. Adres: Karoliniikią 50-31, 
2050 Vilnius, Józef Kuncewicz.

(Zam.344)

SPRZEDAM 
1,5-pokojowe miaazkanli w 

pobliżu rynku kwiatowego przy uL 
Basanavićiusa.

TaL 81-52-39.
(Zam. 1634)

KALENDARIUM
•  Środa (13. XII) jest 347 dniem 

1995 r. D o końca roku 18 dni
* Znak Zodiaku— Strzelec
* Imieniny: Eugeniusza, Łucji, 

i OtyllL
• Wschód S ło ń c a — 833, zachód

— 15.53. Długość dnia 7 god* 2U

Litewska Służba Hydrom etcJ 
rologiczna przewiduje na 13 grudnfl 
zachmurzenie z przejaśnieniami, ■  
opadów. Wiatr umiarkowany. Tem a 
ratura 2-4 stopnie mrozu.

W ciągu następnych dwóch il 
nieduże opady śniegu. Temperatur! 
nocy 4-9, w dzień 1-6 stopni mrozu.
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